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Lwów 26. sierpnia. stancji u profesorów gimnazjalnych. Pomijamy tu | To też przedkładając projekt rządowy, pod- 
Jak szeroko rozpruwiano przed niedawnym |różne kwestje pozaszkolne, które nie przyczyniają | niósł minister rolnictwa w reskrypcie z dnia 19. 
cassem u aas i w Wiedniu o reformie szkół, ;się do pod'rzymania powzgi mauczyci:lskiej ; jest czerwca 1880, że projekt ten ma ma celu usunąć 
wiemy dokładnie ze sprawozdań dziennikarskich ;|to bowiem rzecz gustu, ozyli kt:$ o mnie dobrze 'na razie nadużycia najbardziej szkodliwe hodowli 
Że zaś te wszystkie konferencje i ankiety dostar- |lub źle się wyraża, <hudzi nam tylko o względy ryb. wprowadzając niektóre śrcdki ochrony, że zaś 
czyły tylko cennego materjału na przyszłość, o | pedagogiczne, czego milczeniem tewbardziej nam |obok tego są w pełnym toku czynności przygoto- 
tem podobno wszyscy jesteśmy przekonani. Zdaje | niewypada pominąć, ile-że takowe dotyczą ogółu. |waweże do zupełnej ustawy rybackiej, którą upo- 
nam się jednak, że niejedna wadliwość może być j Tak widzimy najpierw, jako następstwo tego tłu- |rządkowane być mają prawne stosunki i sposób 
usuniętą bez ogladania się na owe reformy w |mnago 'rzymania uczniów ma mieszkaniu u nau- | wykonywania rybcłowstwu. 
przyszłości i owszem powiedzielibyśmy, że to wy-|czycieli gimnazjalnych truduość wyk<nania bar- Nadto zawiera także § 5 i 11 projektu, przez 
ezekiwanie radykalnego lekarstwa na niemoce jdzo ważnego zarzadzenia Rady szkolnej, by w pe-| Sejm uchwalonego postanowienia, co dv których 
szkolne odwraca nas od rzeczy, które sami może-,wnej klasie zajęci nauczyciele przez lat kila u- | wykonalności nasuwają się wątpliwości i tak: po- 
my w domu naprawić. I tak narzekamy na prze- |czyl w tych samych, klasach. Tyraczasem wobec |stanowienie $ 5. zawierające zakaz łowienia ryb, 
ciążenie w gimnazjum, a przecież w znacznej | znacznej liczby uczniów, utrzymywanych przez |niedosięgających ustanowionej miary i wagi, ma 
cześci usunąć je można bez ankiet i szerokich | nauczycieli gimnazjalnych, rzecz ta ważna w na-|w projekcie, przez Sejm uchwalonym, na oku ry- 
reform, na które jeszcze nie jeden rok czekać |szym zakłałzie nie może być Ściśle przaprowa-|by niedorosłe, s przecież pojęcie ryb niedorosłych 
nam wypadnie. Chodzi tu tylko o dobrą wolę i dzong, gdyż nauczyciel, który utrzymue kilku u-!różni się od pojęcia ryb niedosięgających pewnej 
s ryt pedagogiczny uczących. Nie quantitas lecz czniów z klas rozmaitych, nie może w niekiórych mi:ry i wagi, granicy jednak rozwoju ryb niedo- 
ynalitas i jej udzielenie uczniowi, jest tu roz- | klasach z tego powodu wykładać, choriażby to rosłych nie oznacza bliżej uchwalony projekt, 
sirzygającem — a w tym względzie i reformy było dla ciągłości nauki lab z ianych względów który to brak bliższego określenia odnosi się tak- 
nie pomogą, jeżeli zdrowy zmysł pedagogiczny, korzystnem, chybuby tych uczniów podał jako że do zakazu sprzedawania i przesyłania ryb nie- 
ne pokieruje całą nauką. Powszechnie wiadomo |wrzekom» u kogo inneg» mieszkających. Na przy-, dorosłych. 
że niejeden bez odpowiednich wskazówek  rzuco: |szły rok dostaje znowu kilku uczniów z tej klasy, Nadto rozciąga $ 11 projektu zakaz także do 
ny zastępca, a nawet czasem i rzeczywisty nau- |w której dawniej wykładał; z tego powodu dyre |kupowania i przesyłania ryb niedorosłych, nasuwa 
czyciel, skoro jakęś ulubioną partję rozpocznie, |ktor znowu musi go do innej przenosić klasy, |się iu wątpliwość, czy można wymagać także od 
niejednokrotnie nie umie ować odpowiedniej inaczej mimowoli powstałyby wadliwości, któreby {kupujących tej dokładnej znajomości szezegóło- 
miary, a tem samem przyczynia się do przaciąże- na tgo lub owego nauczyciela słuszaie lub nis- |wych przepisów co do dozwcl nej miary i wagi 
nia uczniów. Czyliż nie zdarza się często, Że słusznie rzucały cień niekorzystny. Jeżeli w. źmie- | poszczególnych gatunków ryb, jaką mieć mogą i 
nauczyciel wykłada kifka godrin 2 rzędu, nie my nadto na uw»zgę. Ż» dla kolegów nie obarczo-| powinny osoby, trudniące się rybołowstwem i han- 
przekonawszy się, czyli każda lekcja jest Zrozu- nych gronem studentów, różn- niekoniecznis przy- |dlem ryb; dalej, czy kontrola, jaką musianoby 
misną, a potem na jedną godzinę odkłada wypy- jemne wytwsr:ają się sytuacje, natenczas poj-|prowedzić dla zapobieżenia wysyłkom ryb niedo- 
tywanie tego, eco wygłosił w kilku godzinach miamy, że uwagi nasze janją stała podstawę. Na |rosłych, nie spowodowałaby utrudnień ruchu han- 
szybkim wykładem ? Czyliż nie jest to rzetzą dziś poprzestajemy na tych dwóch uwagach, na- |dlowego, nie będącego w stosunku z pożytkiem, 
miang, że często tak zwane uzupełnienia książxi suwa 4cych się przed rozpoczęciem roku szkolnego. jaki dla chowu ryb osiągnąć się da z użycia ta- 
s4 szersze, aniżeli przedmiot w książce omówio- | o e |kich środków. 
ny, a uczeń już po kilku lekcjach poznaje, że Nadesłany z ministerstwa nowy projekt 
ksążka, którą nabył za drogie pieniądze, jest nie- ustawy o niektórych środkach ku po- 
wystarczającą ? . | Dr. Maks. Nowicki, niestrudzony propsgitridriesieniu rybołowstwa przedłoży na- 
I jakież tego następstwa? Uczeń nie mogąc hodowli ryb, dowie się 7a smutkiem. że jego usi- | miestnietwo sejmowi br. 
zdążyć z notowaniem, nie znałazłszy nadto czę- owania w tei mierze muszą się cięgle jeszcza Różni on się od przedłożenia rządowego z 
stokroć lekcji w książce, idzie nieprzygotowany liczyć nietylko z barbarzyństwem ciemnej lndno- |r. 1E80 tem tylko, że w myśl życzeń zawartych w 
do szkoły, lub dręczy nauczyciela domowego i $i, ale także z przeszkodami rrawodawczem. uchw»le sejmowej z dnia 6. peździernika 1881 
ojca, że się nie ma z czego uczyć, lub traci czas Postanowieniem z dnia 27. marca bm. cdmó- Zostały wypuszezone postanowienia $$. 11. i 15. 
na chodzeniu, by odpisać najczęściej błędnie spi- wiong została sank ja projektowi ustawy wzglę- | dax nego projektu rządowego, a natomiast uzu- 
sang „tradycją“ i wyucza się błędów na pamięć, dem niektórych Środków ku podnies'eniu rybo- | pełuiono $ 8. dawnego projektu zakazem używa- 
by przyszedłszy do szkoły otrzymać złą notę. łost»a. uchwalonemu przez Sejm galicyjski dnia nia przy łowieniu ryb przyrządów tamujących 
Nie powiadamy, aby tak ogólnie postępowa- 6. pażdziernika 1881 i minister rolnietwa otrzy- |lub zbyt utrudniających posuwanie się ryb wędru- 
no, lecz dostatecznem będzie, jeżeli tak postąpi mał upoważnienie, by oznajm'ajac Sejmowi powo- sacych. 
jeden lub dwóch nauczycieli. Dodajmy do tego, dy odmowy, przedłożył zarazem do konstytucyj- 
jak to nie raz trudno destać „tradycji“, jak to nego postępowania ma najbliższej sesji 
' niektórzy uezniowie wyzyskują swoich kolegów, Sejmu krajowego nowy projekt usta- 
jak na tem cierpi neuka, a będziemy mieli obraz wy dotyczącej tego samego przedmiotu. Prjekt 
przyjemności codziennych ojca, mającego Syna W zeszłoroczny, uchwalony w sejmie nie mógł dla 
tskiem gimnazjum. tego uzyskać sankcji, ponieważ zawierał (Sprawy cłowe. ) i 
Powiedzichómy, że potrzeba sprytu padago- szereg postanowień, zmieniających (0) Jak to w swoim czasie doniosłem, przy 
gieznego i dobrej woli, aby w znacznej części U- przedłożenie rządowe z 19. czerwca, Zaprowadzeniu nowej rosyjskiej taryty cłowej, za- 
sunęć te i im pokrewne wadliwości. Tak 1880, a kolidujących z ustawami obowiązującemi, Częto ze strony tamtejszych władz cłowych do- 
jest — mie quantitas lecz qualitas stanowi miarę, mianowicie z przepisami ustawy wodnej. magać się zapłaty, a przynajmniej zabezpieczenia 
którę wymierza w nauce zmysł pedagogiczny, a. W szczególności, zdaniam ministra rolnictwa, cła od galarów czyli kryp używanych do żeglugi 
dubra wola każe postąpić, jak następuje: Wykła- zawiera § 8 uchw:lonego przez Sajm projektu na Wiśle. Podciągnięto już bowiem niewłaściwie 
dając, mieć wzgląd, że i drugi kolega zaduja zakaz bszwzgledny zastawiania rzek w sposób Pod przepis ustanawiający wysoką opłatę cłową 
lekcję, a porozumienie się w tym względzie przy utrudniający swobodny przeciąg ryb. Tak daleko, na statki rzeczne i jakkolwiek trudno w tych do 
dobrej woli, nie tradne. K»żde wyznaczone za- nie idą ograniczenia praw użycia wody w żadnej, tratw najbardziej zbliżonych nader prymitywnych 
dame domowe, należy notować w dzienniku, A ze znanych ustaw rybackich inych państw, a po- przyrządach nawigucyjnych dopatrzyć się podo- 
można w ten sposób ominąć nagromadzenia Się stanowienie to jestw przeciwień twie z przepisem |bieństwa do okrętów, zastosowano taryfę cłową, 
zadań na jeden dzień, 8 jeżeli znowu zadania nie $. 19. państwowej ustawy wodnej. zmierzającą widocznie tylko do ochrony rosyjskiej 
Łęły miały zbytecanej rozciągłości, przyczyni się Tak samo sprzeciwia się postanowieniom u- | marynarki handlowej. 
nauczyciel wielce do ułatwienia ; sprawiedliwy zaś stawy wodnej $ 10 uchwały sejmowej z 6. pa- Praktyka ta wstrzymała wszelki ruch prze- 
rozkład lekcyj, sam w sobie miesci już znaczne ździernika 1881, o której mowa. el zad) na Wiśle i w ciągu kilku dni mnóstwo 
ułatwienie w nauce. Podobne postanowienia , usuwające lub zmie- galarów utknęło w Zawichoście, nie mogąc odby- 
i Na ten temat powrócimy późaiej, chcą: go niające w zasadzie obowiązujące przepisy państwo- | wać dalszej żeglugi do Warszawy i Gdańska. 
tak omówić, jak na to zasługuje; dziś przy zbli- wej ustawy wodnej, nie mogą być wprowadzane | Tutejsza lzba handlowa zajęła się bezzwłocznie 
' żającym się roku szkolnym chodzi nam jeszcze o drogą ustawodawstwa krajowego, ile że ztąd po- tą sprawą i wystosowała w celu zaradzenia złemu 
wytknięcie innej wadliwości, która budzi niesmak, wstałby zamęt w ustawodawstwie, a zresztą się- | energiezne przedstawienia do ministerstw handlu 
stawia nauczyciela w świetle nieraz jeżeli nie gają te postanowienia treścią swoją dalej, aniżeli i Spraw zagranicznych. Wystąpienie to odniusło 
fałszywem, to wielce dwuznacznem. (wymaga wzgląd na podniesienie rybołowstwa, bez też pożądany skutek, aibowiem według nadeszłego 
Już kilkę razy podnoszono w koresponden- ubliżenia równie słusznym interesom publicznym właśnie z ministerstwa handlu zawiadomienia, 
cach z naszego miasta owe niewłaściwości. jakie używania wody płynącej dla celów produkcji rol- | przekazano sprawę tę w Petersburgu osobnej ko- 
pociąga za sobą tłumne trzymanie uczniów na niczej i przemysłowej. misji ministerjalnej, a przytem nie czekające raportu 


Ustawa rybacka. 


KORESPONDENĆCJE. 


Kraków 25. sierpnia. 


takie marzące, taka tęsknota ściskała mi serce; 


T R Ó J K A gdym R a na nie. AL, p 3 a ona» | Zmuszony repetować... 
: wyglądnęła przez okno, zaśmiała się i klasnęła w) Dwa lata minęły... moja blondynka nie przy- 
ręce. Zrobiło mi się gorąco, w mózgu poczułem | szłą mię ratować, iwo ae 2 1 60 "dla 
NOWELA. dziwny zawrót — spadałem z jakiejś góry... wszy- niej wycierpiałem; czy umiem łacinę i grekę, to 


sey śmiali się wjokoło mnie! Głośno śmiali się wszy- 
sey. A więc to nie był senl.. 


— Odpowiadaj| Gdzież twoja uwaga? Jak|ję miałem zawsze, a ta nadzieja odbierała mi 
będzie dativus pluralis? J ochotę do nauki. Pisałem mnóstwo wierszy, ale 
— Dativus pluralis!... i w rozpaczy uderzyłem |do zadań miałem wstręt; umysł mój nie wiele 
ncgą sąsiada. — Od czego? mów-że! szeptałem. [się rozwinął w tym czasie. Byłem tego pewny, 
— No, czy się doczekam ? że kiedyś w życiu się spotkamy i, że ta chwila 
— Dativus pluralis... wszystko mi wynadgrodzi; z nią razem chciałem 
— Siadaj, dobrze. iść na przebój. i 
Trójka zapisana w katalogu, a sąsiedzi śmieją gm Hay pomocą nauczycieli domo- 
się i powtarzają: Trójka, trójka! wych i rozmaitych gawędek ojca mego z nauczy- 
Tak, zdawało mi się, że dostałem trójkę, ale PR pepaes rok wyda 
niezasłużoną. Uczucie sprawiedliwości wzburzało b (AP, cse uk wi TE * zie, czem chcesz 
się w głębi mego sumienia, duże, kropliste łzy zro- [R , 4 ee wy skończyć się musil A wtedy 
siły,mi oczy, bo adało mi się, iż wszyscy powinni | ędziesz owsa ua A 
wiedzieć, że patrzyłem z drzewa w oczy niezgłę- Tak mawiał ojciec, a ja byłem zadowolony. 
bione dziewczyny i leciałem potem... w przepaść. — Będziesz łotrem z pewnością! i to mnie 
Na drugi dzień nastąpiło to samo, na trzeci |nie dotykało. Serce mi stwardniało. Ta trójka 
i na czwarty... tak samo. Trójek było coraz wię-|była początkiem, teraz byłem ne stromej drodze, 
cej, a upór mój i wzgarda coraz twardsze | Zda- |ktora prowadzi w przepaść. 
wało mi się to wszystko tak niesprawiedliwe, a W szkole patrzyłem na wszystko jak czło- 
gdym spojrzał tam, po nad drzewa ze łzami|więk nieprzytomny, trójki nie mię nie obcho- 
pžeieitoáti w oeral. aiy Spin epa o mz dził 
nieszczęściu, o trójkach i karach, wtedy zdawało : w 3 : A f 
mi się, że jestem męczennikiem , co wszystko | ;, OE OSL -H tak kli; 
cierpi dla tej słodkiej, niewinnej dziewczyny, & wj. „m i głachym 4uxfawżrsiko2 Ale x ze «i 
marzeniach tych zdało mi się, że ta mała blon- | [PJ al się aZ  Zakończyć, załoźcayć Aah do” 
a pocieszy mi kiedyś i podziękuje za to, co; ™ dla przyszłości 1 , O 
a niej wycierpiałem, a będzie mię kochać na- |brZe GR przysztošci mojej. , 
wet bez łaciny i greki. Myśl ta czyniła mię twar- Pewnego wieczora szedłem, jak zwykle, zato- 
dym na wszelkie upomnienia, nauki, nawet kary, |piony w myślach, przez ulice ku domowi. Było 
bo i te nie mogły mię wydrzeć z serca myśli po» już ciemno, lasarnie oświetlały ulice. Byłem u 
sopnych i smutnych; owszem, one mię bardziej jednego z kolegów, gdzie zatrzymałem się dłużej 
czyniły twardym, niż potrzeba. Wszedłem w pustą ulicę, — Nagle 


było mi obojętne, czy mię kochała? o tem wie- 
Działo się to w maju, byłem chłopcem i sie- 
działem w trzeciej klasie. Przedemną leżała książ- 
ka grecka, a z przodu na katedrze siedział pro- 
fesor i kazał deklinować, konjugować iznów kon- 
jugować i dekiinować na odmianę. Myśli moje le- 
caly w Świat, tam było powietrze, niebo, dzień 
słoneczny ! , 

Przez okna iżby szkolnej było widać korony 
drzew, a kiedy gałęzie poruszał wiatr, ogród wy- 
glądal niby zielone morże. W pośród tego morza 
stał dom, a tylko ostatnie piętro jego wyglądało 
z pomiędzy zie eni. U jednego s okien tego pię- 
tra siedziało dziewczę, młode, jasnowłose; jej su- 
kienka była błękitna; siedziała í szyła. Przed domem 
stała wierzba; wiatr chwiał jej szczyty to w tę, 
to w ową stronę, i w ten Sposob często zasłaniał 
mi okno. Od czasu tylko do czasu widziałem ka- 
welek niebieskiej sukni — blond włosy i znów... 
zielono. 

I znów wiatr zakołysał drzewem ; zobaczyłem 
dziewczynę. Właśnie stała przy niej jakaś starsza 
kobieta. Ona podniosła oczy Od roboty i pokazała 
haft miby mówiąc: Nieprawdaż, jakie piękne? — 
tara kobieta skinęła głową i zładąc jej rękę na 
czoło pochwaliła jej pracę. Dziewczyna skinęłą 
główką i zaśmiała się, a mnie serce rosło, -gdym 
zobaczył ten uśmiech niebiański; byłem oczaro- 
wany, nie em nie i nie widziałem nie w 
OkÓł siebie. Z dala tylko jakieś głoski greckie do- 
| mych uszu. 

Zdawało mi się, że siedzę wysoko, wśród ga- 
ku wierzby, obok okna. Mialem ja blisko i mo- 
Wom widzieć je) oczęta; były one takie cudBe, 


Przyszedł koniec roku szkolnego... byłem 


działem tyle, eo i przed dwoma laty. Ale nadzie-, 


tej komisji, wydano prowizeryczne rozporządzenie, | wstrzymać za pomocą silnej ręki. Naród oczekuje 
otwierające galarom wolny wstęp na terytorjum |od nowego władcy działania energicznego, kióre- 


rosyjskie. 

Rosyjska nowa taryfa ełowa stała się jednak 
także pod innym względem qrzyczyna powstania 
praktyki cłowej handel nasz wielce krzywdzącej. 
Jakkolwiek bowiem według wszelkich ustaw cło- 
wych, a tem samem i według nowej taryfy rosyj- 
skiej, przedmioty z okręgu ełowego wywiezione, w 
razie powrotu, po wykazaniu proweniencji, nie ule- 
gają opłacie, wzbraniają się rosyjskie komory 
cłowe przepuścić próżne werki zbożowe i doma- 
gają się zapłaty cła po 2 ruble 20 kopiejek w 
złocie cd puda, co się równa mniej więcej opłacie 
po 25 centów wal. austr. od worka, wartvjącego 
w przecięciu 15—18 cnt. Zarządzenie to utru- 
dnia wielce handei zbożowy z przyczyny, że zboże 
z Rcsji przywiezione, zazwyczaj tu bywa przesy- 
pywaRe, oczyszczane i w tutejszych workach dalej 
ekspedjowane, tamtejsze zaś wcerki lichej jakości 
wysyłającym swracane. Uproszono zatem i w tej 
mierze ministerstwo handlu o interwencję u władz 
rosyjskich, a o rezultacie tych kreków nie omie- 
szkam was zawiadomić. 


Wyjątek z niewydanych pamiętników 
bylego ministra. 

Pcd tym tytułem zamieszcza dzisiejszy “Czas 
nader wielkiej doniosłości dokument, który w ca- 
łości powtarzamy. Stwierdza on, że pogłeski cię- 
gle powtarzające się o zamiarze nadania Rosji 
konstytucji, które krążyły uporczywie w końcu pa- 
nowania Aleksandra II., a następnie w pierwszych 
chwilach objęcia tronu przez Aleksandra III. nie 
były wcale nieuzasadnione, lecz owszem miały 
pewną podstawę rzeczywistą w:ferach rządowych. 
Czas podając ten ważny dokument poręcza jego 
autentyczność i twierdzi, że akt ten został udzie- 
lony osobie trzeciej przez „jednego z ministrów". 

Oto treść dosłowna owego „wyjątku z niewy- 
danych pamiętników: 

„Po długiem wahaniu, Aleksander III., posta- 
nowił zwołać dnia 8. (40.) marca 1881 r., wielką 
radę ministrów, celem poddania dyskusji projektu, 
którego inicjatywa wyszła od hr. Lorie-Meli- 
kowa. Chodziło mianewicie o to, czy należy przy- 
jąć lub cdrzucić projekt zwołania tak zwanego: 
„Komitetu redakcyjnego" (Comité, de Rédaction), 
powstałego z wyborów, w którymby zasiadali re- 
prezentśnci różnych warstw społeczeństwa. Posie- 
dzenie te oczekiwane z wielką pg sd | 
cdbyło się pod przewodnictwem samego cara. Na 
początku odczytano następujące trzy dokumenta : 

1. Raport hr. Loris-Melikowa w sprawie zwc- 
łania komisji, któraby przedstawiła swoje wnioski. 
Na tym dokumencie cesarz Aleksander II. napisał 
własnoręcznie to słowa: „Zgadzam się zupełnie”. 
(Je suis parfaitement d'accord). 

4. Ukaz do senatu rządzącego podpisany przez 
cesarza Aleksandra II. dnia 1. (18.) marca o go- 
dzinie 11%, rano. 

3. Ten sam ukaz przygotowany przez hr. Ls- 
ris-Malikowa na dzień następny, aby go nowy ce- 
sarz mógł natychmiast podpisać. 

Po odczytaniu tych dokumentów, cesarz Za- 
wezwał członków rady, aby wyrazili zdanie o 
wnioskach hr. Melikowa. Najpierw zabrał głos p. 
Pobiedonoscew w następujących słowach: 

„Uchylam czoło przed wolą zmarłego monar- 
chy, ale ośmielam się twierdzić, że wobec smutnych 
wypadków, na które patrzymy, byłoby użytecznem 
odłożyć dv lepszej przyszłości wykonanie projektu, 
który nam został przedłożony. Mojem pokornem 


zdaniem, ukaz podobny zawierający tyle nowych 
a dla nieoświecoenego ludu niezrozumiałych rzeczy, 
może tylko przyczynić się do podburzenia umy- 
słów. Jesteśmy obecnie Świadkami silnej fer- 
mentacji w łonie społeczeństwa; należy ją po- 


uderza wzrok mój światło ; przedemną okno ja- 
kieś oświetlone jasno, a w tem oknie... moja 
jasaowłosa dziewczyna! — W czerwonym szlaf- 
roku, wyróżowana, z kwiatami we włosach, kiwa 


na mnie palcem |... Myślałem, że się mylę, przy- 


patrzyłem się z bliska, tak, to onal.. Uśmiecha- 
ła się i kiwała rąką.... a mnie ledwie serce mie 
ękło. — A więc w było owe szezęście wymarzo- 
ne — to kres jego?! Wychowany skromaie, po- 
znałem jednak już zawczasu brudy życia i mia- 
łem wstręt bezgramiezny przed nimi. —A teraz |... 
Moja jasnowłosa, niewinna dziewczyna, całe ma- 
rzenie życia mego i ideał mój jedyny, ona, dla 
której tyle wycierpiałem, moja ucieczka wyma- 
rzona i moja nadzieja ostatnia...| Wywołało to 
straszne wrażenie w młodym moim umyśle, bez- 
przytomny biegłem przez ulice do domu, rzuciłem 
się na łóżko i patrzyłem beźmyślnie przed siebie. 
Długo nie mogłem zasnąć... Jej obraz stał mi 
przed oczyma. Widziałem ją wśród zieloności, w 
oknie ubranem kwiatami, widziałem jej głowkę 
jasnowłosą, jej uśmiech niewinny, niebieską su 
kienkę, co obejmowała jej kształty. Siedziałem 
tam ua wierzchołku drzewa, a ona podała mi rę- 
kę i pytała o dativ pluralis; nie umiałem odpo- 
wiedzieć. Hattowała ogromną trójkę niebieską 
włóczką, a ja jej ceałowałem białą rączkę... bez koń- 
ca. A potem zatknęła kwiaty we włosy, naróżo- 
wala policzki i śmiała się i spiewała... zapaliła 
lampę,, siadła znów przy oknie i śmiała się i 
spiewała, wabiła i kiwała ręką, a te wszystko 
zdało mi się tak niewinne, tak dziecięce, tak 
wdzięczne i czarowne... Obydziłem się. 


Straszne wrażenie przeszłego wieczoru zni- 
kło i znikało w coraz dalszej mgle. Niewinny jej 
obraz z dawnych czasów spłynął się w jedno z 
dzisiejszym, temperament mój i zmysły uczyniły 
swoje... i wiodły mię na bezdrożą. 


Wzburzody przebiszałem miasto, wszedłem w 


© 


by wzmocniło administrację chwiejącą się już na 
swych pcdstawack. Należy się więc wystrzegać 
wszelkich środków, które pozwalając spcłeczeństwu 
na dyskusję nad przedmiotem, o którym dctąd roz- 
prawiać nie byłu wolno, przyczyniłyby się tylko 
do uszezuplenia świętej władzy cesarskiej. Jedy- 
nym przewodnikiem ludu na dobiej drodze ješt 
duchowieństwo. Nauczyciele szkół świeckich są 
grzesiąknięci nihilizmeru, jak wogóle wszystkie 
osoby będące w bezpośrednim stosunku z ludem. 
Jedynie duchowieństwo uczy lud wi:rncści wzglę- 
dem Boga, cara i ojczyzny. Skoro więe ducho- 
wieńsiwo zobaczy, że władza cesarza wypływa 
z instytucyj zawiłych i dla niego niezrozumiałych 
przestanie mówić ludowi o carze, a wtedy lud go 
zapomni. Dcdam jeszcze jeden wzgląd, którego 
łatwo zrozumiecie wielką  donicsłość : Jeżeli 
nadacie nowe instytucje, nie podobna będzie wy- 
kluczyć prowincje zachodnie, a wtedy dzieło ru- 
syfikacji, które mimo postępów widocznych, dale- 
kiem jest od ukcńczenia, tym sposcbem będzie 
wstrzymanem ; a zatem już teraz przewidzieć 
można, że skutki zmiany systemu są niebezpie- 
czne dla jedności eaistwa i dla naszego w tych 
prowincjach panowania. 

Minister .Makow prosi cesarza o pozwole- 
nie niebrania udziału w dyskusji. „Tydzień za- 
ledwie minął — powiada — od chwili, kiedy 
złożyłem przysięgę na wierność carowi wszechwła- 
dnemu, a projekt przedłożony nam depcze noga- 
mi prawa najświętsze samodzierżstwa. Nie pragnę, 
wyrażając się w ten sposób, wzbudzać nieufna ści 
w autora projektu, ale miałbym się za krzywo- 
przysiężcę, gdybym brał udział w dyskusji nad 
środkami, których celem jest zakreślenie granie 
wszechwładzy mojego pana". 

Hr. Lors Melikow drżącym od wzruszenia 
głosem zbija argumenta poprzedniego mowcy. 
Projekt reform uzyskał uznanie zmarłego cesarza, 
a obecny cesarz zezwolił na dyskusję nad nim. 
Projekt nie zawiera nie, coby miało na celu ukró- 
cenie władzy monarszej. Nie wzrósłem w kance- 
larjach, alə w obozie i na polach bitew. Gdybym 
spostrzegł u kogo zamiar ścieśnienia władzy cesa- 
rza, pierwszy napiętnowałbym takiego. Wszystkie 
prawy, które mają być przedłożone „komisji re- 
dakcyjnej*, zotały opracowane w biurach ró- 
żnych ministerstw, a nie w łonie ziemstw. Po- 
zwóleie więc, niech te sprawy ujrzą światło dziem- 
ne, i niech nad niemi rozprawiają wolni wybreń- 
cy narodu, a nie platni urzędnicy I 

Makow, chcąc usprawiedliwić swoje zda- 
nie, wskazuje na rozkiełznania (I) prasy, która 
sądzi, że zadaniem instytucji komisji redak- 
cyjnej ma być żądanie zaprowadzenia kənsty- 
ucji. 

Hr. Loris M eli kow, stając w obronie dzien 
nikarstwa, dowodzi, że dzięki jemu wprowadzone 
zostzły tak zwane rewizje, dokonywane przez se- 
natorów. Dziennikarstwo także pierwsze zwróciło 
uwagę na bezprzykładne i zbrodnicze marnotraw- 
stwo dochodów państwa, ono to odkryło owe nie- 
słychane przeniewierstwa, ono wreszcie ttało się 
najwierniejszym stróżem praw, piętnującz odwa- 
gg tych, którzy je gwałeili. 

Ks. Lieven uważa autokrację za arkę 
świętą ladu rosyjskiegu i w słowach pełnych li- 
rjzmu błaga, aby nie podnoszono na nią święto- 
kradzkiej ręki. 

Abaza wygłosił świetaą mowę. Opierając 
się na historji ostatnich dwóch wieków, dowiódł, 
że Aleksander II prowadził tylko dalej dzieło 
r.zpoczęte przez poprzedników, tj. Piotra Witl- 
kiego, Katarzynę LI 1 Aleksandra I. Następnie 
mówił: „Słyszałem właśnie zadziwiające oskarże- 
nie. Utrzymują bowiem niektórzy, że wniosek hr. 
Melikowa osłabia idee monarchiczne. Załuję tych, 


kroki dały się słyszeć, pomięszane głosy, kilku 
czarao ubranych ludzi wyszło z bramy... trumnal.., 
Umarła |... O:worzono drzwiczki tego wozu dłu- 
giego, z głuchym łoskotem włożyli ei ludzi tru- 
mnę na wór, zamknęli drzwiczki i powieźli ją w 
elemną noe... daleko, tam, gdzie nie ma: do wis 
dzenia |... Stałem skamieniały.. w pokoju tam, 
było ciemno, ciche... pusto... księżyc wypłyngł z 
za chmur i oŚwiecił szyby, a po za nimi ujrza- 
łem ją... blada, z rozczochranym włosem, z okro- 
pnym, osłupiałym wzrokiem... W mózgu mi się 
mięszało, mróz przeszedł mi kości, a ona wabiła, 
śmiała się i wyszczerzała zęby. — Pójdź do mnie, 
pójdź |.. Białe kwiaty we włosach, a zimna dłoń. 
—Pójdź, pójdź! Chciałeś przyjść dziś ? — Chodź | 
chodź, wtedy będziesz tym, co jal.. Dreszcz mię 
przeszedł, Zdało mi się, że wyciąga prasz okno 
biała, zimną, umarłą dłoń za mną coraz dalej i 
dalej. Jak szalony biegłem naprzód—do domu, do 
książek mych i uczyłem się, uczyłem w późną noc. 


Na drugi dzień umiałam lekcję najlepiej re 
wszystkich. Stary prifesor Ściągnął usta. Kminen- 
cja stała w katalogu, a cała klasa szeptała: Ah! 
eminencja | eminencja! I maie zdawało się, że 
dostałem eminencję, ale zasłużoną Na dr 
dzień poszło tak samo, tak samo na trzeci, a 
kiedy przyszedł koniec kursu, byłem pierwszym w 

ie, 


Profesorowie uśmiechali się, mój ojciec u= 
śmiechał się także i w ten sposób mie zostałem .. 


łotrem. 


2 


1'rzy podzielają to zdanie, ale mnie to nie zajrjowanym Aksakowym. Zydzi także ruszyli 7 Yon- 


dziwia. Jestw ele osób, które znajac powierzehow- 
nie tylko nasze reformy, nie są zdcine zrozumieć 
ich ducta. Presja. która biurokracja na nas wy- 
wiera, jest tak wielka, my jesteśmy tak do niej 
przyzwyczajeni, a ona ma taki olbrzymi wpływ na 
nasze wychowanie i kierunek naszych myśli, że 
każde słowo otwarcie, głośno i jasno wymówiene 
przez wybrańców narodu, strachem nas ogarnia i 
forma'nie odbiera nam przyt*mność. Słyszałem 
także, że obeenie nie pora do dyskusji nad podo- 
bnemi rzeczami! A kiedyż, śmiem zapytać tych 
panów, będzie do tego odpowiednia chwila ? Co do 
mnie, obawiam się, żeby już nie było za późno ! 
Gdyby zmarły ceearz już 19. lutego był wydał 
ukaz, który nam właśnie odezytano, następny ty- 
dzień byłby był poświęcony radości, i z pewno- 
ścia nie opłakiwalibyśmy teraz strasznej katastro- 
fy! Inaugurujcie nowe panowanie ogłoszeniem 
tych reform, a zapewnicie tym mądrym krckiem 
egzystencję monarchii ns długie wieki; sprowa- 
dzicie na głowę naszego mosarchy błogosławień- 
stwo ludów w najrozmaitszych językach i wznie- 
cicie niezrównany entuzjazm w całem tem pań- 
stwie. w którem słońce nie zachodzi." 

Hr. Milutyn, najlepszy przyjaciel zmarłego 
cara, wyraził się w tym samym duchu. Zgadza 
on się zupełnie na projekt, z jednem tylko za- 
strzeż niem, miasowicie, aby ref'rmy nie zostały 
wprzód zaprewadzone w prowincjach niegdyś 
polskich, dopóki panowanie rosyjskie nie oprze 
się tam na podstawach niewzruszonych, któreby | 
ochraniały cesarstwo przed nowemi zzmachami: 
polskości i katolicyzmu. Mowca oświadcza, że 
zmarły cestrz częstokroć wykazywał mu konie- 
czną potrzebę reform podobnych, które uważał 
za jedynie skuteczną rękojmię porządku w pań- 
stwie. Milutyn jest przekonany, że aigdzi: idea 
monarchiczna nie zapuściła silniejszych korzeni, 
niż w armii, a jednak om, minister wojny, nie 
widzi nie innego w proponowanych reformach 
jak tylko dalszy ciąg tych r.f.rm, k'óre wezwał 
na usługi 
war tw socjalnych bez wyjątku. Kończy zaś təmi 
głowanai: „Nie mcgę myśleć bez goryczy i żalu 
łe armia rosyjska bagn=tami przesiekniętymi 
absolutyzmam zd była dla Bałga:ji i Ramli: 
konstytucię, pidczas gdy my jej jeszcze nie po- | 
siadamy'* 

He. Wałujew zwraca uwagę na korzystne 
wrałenie, jakieby reformy te wywarły na Eurozę. 
Podług niego, Rosja nie ms prawa uważać się za 
pań:two eur pejskie, a niedowierzanie, które jej 
Europa objawia na każdym kroku. jest zunełnie 
usprawiedliwi n=m. Iasty'ucje, bez których Euro- 
pa nie potrafiłaby się obejść, są nieznaneiai je- 
szcze dotąd w Rosji. Rosja nie mnże c fé się w 
tył, musi iść naprzód drogą wskazaną przez hi- 
storje wszystkim narodom. Jeżeli rzeczywiście 
przgniemy zaszczepić Rosji cywilizację Zachodu, 
to bierzmy za wzór instytucje euronejskie, a nie 
despotyzm państw wschodnich. Utrzymują, że 
społeczeństwo i naród rosyjski nie są jeszcze doj- 
rzełemi do „self-gowernement, ale pytem się, czy 
naród angielski stał na wyższym stopniu cywili- 
zacji, kiedy przed 500 laty zaczął używać wol- 
nych instytucyj ? 

Po tem prremórieniu przystąpiono do gło- 
SOWARiA. 

Za projektem oświadczyli się: Hr. Adlerberg, 
hr. Loris Melikow, hr. Milutya, hr. Wałujew, 


i 
p. Abaza, "p. Giers, p. Nabokow, p. Saburow, 
hr. 


p. Solsky. 

Zaś przeciw projektowi: Ks. Li<ven, 
Strogonow, p. Possiet, p. Pobiedonoseśw, p. 
Makow. 
| Cesarz podziękował ministrom i stwi .rdził, 
że większeść 9 głosów cświadczyła się za zwoła- 
niem komitetu wybranego przez naród celem dy- 
skusji nad sprawami państwowemi. „Podzie!am — 
dodał monarcha—2dani, większości i życzę sobie, 
aby ukaz tyczący się reform. został cgłoszony ped 
patrongtem mego ojca, któremu się należy ini: 
ejatywa tych reform." Poczem uścisnąwszy rękę 
hr. Loris Melikowa, podziękował mu serdecznie, a 
zwracając się do wszystkich ministrów, pewie-. 
dział, że prosi ieh, aby osobiste przekonawia pod- 
porządkowali cgólnym interesom i dobru Rosji. 

Na tem skcńczyło się to pamiętne posiedze | 
nie Rady ministrów. Co później nastąiło— i aźde- 
mu wiademo. * 


SPRAWY ZAGRANICZNE. 


Petersburg 23. sierpnia. Praw. Wiestnik o- 
głasza obszerne objaśnienie ministerstwa komuni- 
kacyj w przedmiocie katastrofy na drodze żelarnej 
moskiewsko-kurskiej. W objaśnieniu tem między 
innemi powiedziano, że niektóre czasopisma otrzy- 
mując mylne informacje beżzasadnie obwiniały 
pojedyncze osoby, a nawet i ministerstwe, w for 
mie wykraczającej z granie przyzwoitości. — No- 
wosti donoszą, że w sferach rządowych podniesio- 
no projekt zniesienia niektórych orderów. 

Dniewnik warszawski odbiera następujące te- 
legramy: Niektórzy gubernatorowie Syberji w nie- 
śli podanie do rządu, ażeby gmiaom włościańskim 
pozwolono rozdzielić grunta — które, jak wiado- 
mo, dotychczas w guberniach rosyjskich stanowią 
wspólną własncść gminną — na działy, stanowią 
ce własność osobistą, bo według słusznego zdania 
gubernatorów, przyczyni się to nieodzownie do 
zwiększenia produkcji z jednej, a zmniejszenia pau- 
paryzmu agrarnego z drugiej strony. — Pewien 
obywatel charkowski powziął myśl zawiązania to- 
warzystwa opieki nad pijakami, poświęcając zara- 


yı 
ojczyzny mècd:ież ze wszy tkich| 


| 
zem dla urzeczywistnienia tej myśli, znaczny ka- 
pitał zakładowy; zdaniem jego jest, że z pijaka- 
mi należy postępować tak samo, jak z warjatami; 
zamykać i leczyć. — Bogorodzko- Głuchowska fa 

bryka, w gubernji moskiewskiej, powzięła myśl 
zaprowadzenia urządzeń według systemu kolonial- 
nego MiihlEuzy, w Alzacji, co tylko korzyść 
przynieść może robotnikom. — Czerniajew dopie- 
ro 8. przyszłego miesiąca rusza do Taszkientu, 
dla objęcia Łza + gubernatorstwa. — Według 
JSt. Peters. Ztg. obiega znowu pogłoska, że były 
naka wojny Milutin, obejmie jakiś wyższy 
urząd. 

W Ruskim Kurjerze wciąż jeszcze pełao adre 
sów kondoleneyinych dla redaktora Łanina, z po- 
wodu nzpadu Świętickiego, a jak teraz, i napada 
na dwunestoletniego syna p. Łanins, który, jest 
obawa że nietylko oko postrada, ale z powodu 
silnezo wstrząśniecia mózgu, ze zdolnego, jakim 
był, chłopca. stania się nisdołężnym człowiekiem 
P m'edzy innymi i młodzież wyższych zakładów 
poczyna manifastować sympatja swa dla Ł*nina 
ro jest istna demon -tracją przeciw wszystkim 
K:tkowym, Pobiedonoseowym, a nareszcie | zwa- 


|niesiona w wiek XVI. 


dolrncjami; pierwsi z Muhylewa. Co się raś tyczy 
sprawcy zemschu pa życie syna Lanina, *o tako 
wym ckazsł się obywatel ryski, niejaki Wikia 
Jegorowicz Penichkau, urzędnik towarzystwa u- 
bezpieczeń ; sprawca powiada, że był məno pi- 
jany i sam nie wie dla czego chciał eesłą rozbić 
czaszkę młodemu Łaninowi, ale spodziewają się, 
że śledztwo zdoła wykryć prawdziwe motywa tego 
przestępstwa. 


Lwów 26. sierpnia. 

Wiadomości osobiste. Cesarz przyjmował 
onegdaj na audjencji generalnego konsula p. Bole- 
sławskiego. — Karol hrabia Załuski, poseł 
austrjacki w Teheranie bawił w Iwoniczu, zkąd 
przybył do Krakowa, w drodze do Wiednia. — 
Panną Rotschild, z Paryża, idzie w tych dniach 
za mąż za księcia Wagram i przyjmie religię 
katolicką. 

Nabożeństwa jutrzejsze W kościele ka te- 
dralnym celebrować będzie sumę o godzinie 10. ks. 
kanonik Szeligowski, a kazanie powie ks. Stakien. 
— W kościele 00. Dominikanów  celebrować 
będzie sumę o godzinie 10*/, ks. Podlewski, a ka- 
zanie powie ks. Skałuba. — W kościele OO. K a r- 
melitów sumę o godzinie 10*/, odprawi ks. Al- 
fons Gierenszkiewicz, — W kościele OO. Bernar 
dynów odprawi sumę o godzinie 10'/, ks. Salezy 
Ścisłowicz, a kazanie powie ks, Hipolit Smiałowski. 

Ks. Juliusz Leszczyński, dawniej pro 
boszcz w Wielowsi nad Wisłą, zmarł dnia 5. b. m. 
w Orzechówce w Sanockiem. St. Tarnowski za- 
mieszcza obszerny życiorys jego w Czasie, sławiąc 
ciche życie jego jako wzór świątobliwego żywota 
kapłańskiego. Ś. p. ksiądz Julinsz Leszczyński u- 
rodzony w roku 1818, był w 1848 roku posłem na 
sejm w Kromieryżu z Krośnieńskiego, gdzie był 
podówczas wikarym. U jego życiu pełnem poświę 
cenia wie tylko kilku bliższych przyjaciół. ale godzi się 
zanotować, że jego czyny natchnęły Wincentego 
Pola do utworzenia znanego ustępu o Wielowai i o 
zakonnicach w „Hetmańskiem Pacholęciu*. 

Jest to rzeczywistość. powiada biograf księdza 
szczyńskiego, wieku XIX. poetyczną fikcją prze- 
Pol znał za młodu księdza 
Leszczyńskiego jeszcze w Sanockiem. W później - 
szych latach słyszał o jego nadwislańskiej parafii i 
o jego klasztorze; wyobraźni lgnącej zawsze do 
rzeczy zakonnych wydało się to godnem umieszcze- 
nia w poemacie, pamięć dokonanej przyjaźni zrobiła 
też swoje, i ztąd ten epizod, który zaledwo na- 
pisany przesłał W. Pol księdzu Leszczyńskiemu w 
mannskrypcie, na długo przed ogłoszeniem całego 
poemata. 

Towarzystwo kółek roiniczych urządza 
10. września wiec włościański w Przemyślu, a ró- 
wnocześnie odbędzie się tam walne zgromadzenie to- 
warzystwa, na którem między innemi przeprowadzo- 
ne będą wybory do zarządu i komisji rachunkowej. 

Dla rodziny śp. Karola Miarki złożyli w 
naszej administracji pp. Stan. Burzyński 10 zł., Jan | 
Obertyński 10 zł., razem 20 zł. Kwotę tę odsyłamy 
do redakcji Gmiazdki Cieszyńskiej, 

Dla chorej wdowy przy ul. Gródeckiej 1. 5 
złożyli pp. B. K. z nad Zbrucza 2 zł., Sielecki z. 
Tarnopola 2 zł., Garlińska Józefa 2 zł., N. K. z. 
Podhajec 1 zł., E. K, z Kramarzówki 5 zł., Młod- 
kowska Alojza 3 zł., Danilcze 2 zł.; razem z poprze- 
dnio wykazanemi 35 zł. 

Znalazło się już umieszczenie dla dwojga dzieci. ! 
Najstarszego chłopca zabiera obywatel pan A., a je- 
dną dziewczynkę umieściła pewna dama w „Przytu- 
lisku.* Prosimy ludzi dobrego serca, aby się zechcieli 
zająć jeszcze losem czworga dzieci. Chorą oddajemy 
dziś do szpitala powszechnego. 


W zakładzie p. Felieji Boberskiej przy: 
ul. Kopernika l. 17 wpisy uczennic rozpoczną się 
dnia 27. sierpnia, a kurs nauk dnia 9. września. : 
Oprócz klas ośmiu p. Boberska ma zamiar urządzić 
na r. b. kurs przygotowawczy do zdania egzaminu 
dojrzałości w seminarium żeńskiem, gdyby się zgło- 
siło kilka osób, chcących nań uczęszczać, Program 
nauk w zakładzie p. Boberskiej obejmuje wszystkie 
przedmioty szkół wydziałowych, a przytem niektóre 
niewykładane w tychże szkołach, jak pedagogię i 
psychologię, estetykę i historję literatury powszech 
nej i sztuk pięknych. Obce języki są udzie 
lane bardzo starannie, a szczególny wzgląd dany na 
gruntowne zapoznanie uczennic z dziejami i litera 
turą ojczystą. 

Cud. Na Bogdanówce nr. 6. u zarobnika Ma- 
liszewskiego dostrzeżono na początku b. tygodnia, 
że obrazek Matki Boskiej, który przed laty był do 
stał od jakiejś zakonnicy, zaczął się „odnawiać 
Wieść o tym cudzie rozeszła się piornnem pə oko 
licy i wtargnęła nawet do miasta z Gródeckiej uli 
cy, i rzesze pielgrzymów zgłaszaly się do ogląda- 
nia, składając ofiary, podobnie jak to przed kilku 
laty działo się u krawca, na ulicy Zimorowicza. 
„Właściciel* cudu należy do parafji św. Jura, więc 
za interwencją policji sprowadzono obrazek wczoraj 
do cerkwi dla dalszego zbadania.  Uskuteczniono to 
z niejakim oporem, albowiem właściciel domu, jakiś 
izraelita, widząc wzmagającą się liczbę pielgrzymów, 
nawet powozowych, ofiarowsł się własnym ko- 
sztem zbudować kaplicę na miejscu, a obok zaraz 
urządzić austerję inni zaś obstawali przy tem, aby 
przeniesienie obrazu nastąpiło z procesją uroczystą. 

Komitet I. Zjazdu techników polskich otrzy- 
mał od J. I. Kraszewskiego pismo następujące : 
„Sz. pp.! Doszła mnie łaskawie przez was udzielona 
wiadomość o zamierzonym zjeździe techników pol 
skich w Krakowie, wraz z odezwami z programami, 
na którą spieszę wam podziękować. Cieszę się 
s powziętej myśli ze wszechmiar pożytecznej i 
mam nadzieję, że się ona da szczęśliwie wykonać 
s korzyścią dla ogółu. Skargi, dające się słyszeć 
w Niemczech i u nas, na brak zajęcia w pewnych 
gałęziach, do których więcej jest usposobionych, niż 
miejscowe potrzeby wymagają, i tysiące innych kwe 
styj bieżących, najlepiej rozstrzygnąć się dadzą na 
zjeździe waszym. Bardzo miło mi będzie, o ile zdo- 
łam, okazać myśli tak szczęśliwej uznanie i pod- 
nieść ją (jeżeli się da) w pismach warszawskich, 

Proszę przyjąć wyrazy prawdziwego szacunku, 
z jakim miło mi zostawać, itd, itd. 

gJ. J. Kraszewski.“ 

Dar. Cesarz ofiarował z swej prywatnej szka- 
tuły 5000 złr. jako wsparcie dla ludności krajn na- 
szego dotkniętej klęską powodzi. 


Przeniesienie. *Notarjnsz w Ustrzykach dol- 
nych Michał Baczyński został przeniesiony do 
Medenicy. 

wycieczka Stowarzyszenia „Gwiazdy* odbę- 
dzie się jutro w niedzielę, przy sprzyjającej pogodzie, 
ua „Lonszanówce" (Kaiserwald), na dochód fnnduszu 


Le 


DZIEN NIK POISKI. 


inwalidów, wdów i sierot po członkach tego Stowarz. 


Będzie to prawdopodobnie w ogóle ostatnia: tegorocz 
na wycieczka powinni więc skorzystać ze sposo- 
bności lubowniey zabaw na świeżem powietrzn. 

Wpisy nczennie do S-klasowej szkoły żeńskiej 
PP. Benedyktynek ormiańskich odbędą się w dniach 
28. 29. 30. 31. bm. 


Germanizacja. Donoszą nam co następuje: 


Przejeżdżając przez Dynów, ujrzałem tablicę z nie- ; 
mieckiemi napisami: „Stadt Dynów*, „Bezirk Brzo- | 


zow“, „Dorfattinenz Hnta, Bezirk Brzozów.“ Wiele, wysłana ze Stanisławowa do Sabatewa, 


załagodzi waśni od dawna tn nurtujące i skojarzy 
wszystkich zarówno celem zaradzenia nędzy, jaka 
ludowi grozi. Miejmy też nadzieję, że władze au- 
tonomiczne i rząd jak najrychlej podadzą rękę 
pomocną. 

Jest sposobność do założenia obywatelskiego 
kamienia węgielnego między władzą autonomiczną 


mianowicie, a bałamuconym i podupadłym ludem, 
srodze dziś dotkniętym. 
Wczoraj przechodziła tędy kompanja wojska 


gdzie pod 


innych wsi w powiecie brzozowskim nosi podobne hasłem „lisów i pasowysk* na grunta dworskie się 
napisy. W powiecie sanockim, dawniej dobromilskim, rzucono (Donosiliśmy jnż o tem na podstawie tele- 
czytać można: „Dorf Wola Krecowska, Bezirk Do- gramu zamieszczonego w Prlitik. Przyp. Red.) 


bromil, Kreis Sanok.* Tablica ta obok samego dwo- 


Krynica 24. sierpnia. Tutejszy zakład zdro- 


ru tak jest umieszczoną, że właścicielka Woli kilka jowy zyskuje coraz bardziej na urządzeniu i udogo- 
razy dziennie może odczytać te zabytki czasów na dnieniach, ma jednak jeszcze swe braki, a przede- 


szczęście minionych bezpowrotnie 


W Harklowej zaś, w powiecie jasielskim , czy- į Niemców „Kurhausu”, 
„Jagd mogłoby 


tać można na obszarze dworskim pana W.: 
verboten. “ 


wszystkiem nie ma miejsca zwanego przez 
w którym całe towarzystwo 
się spotykać i czas spędzać przyjemnie. 


Bardzoby przydał się także lepszy fortepian, gdyż 


Ze Stryja nadsyła nam zarząd tartaku paro- | znajdujące się w tutejszych hotelach i restauracjach 
wego hr. Kińskiego sprostowanie naszego telegramu fortepiany, są zużyte i bardzo pośledniego gatunku. 


o zalewie Stryja. Tartak nie został bynajmniej uszko- | Mniemamy, 


dzony i znajduje się w pełnym ruchu. 


że opłaciłoby się wkrótce zarządowi 
zakupienie koncertowego fortepianu, co ściągałoby 


Napad rozbójniczy. W nocy 24. bm. napa- | koncertantów do Krynicy i uprzyjemniało pobyt go- 
dło $4ch więźniów tutejszych, zbiegłych z robót w ściom kąpielowym. 


Podbereżcach , a mianowicie Joachim Marczak, Szy- 


Bursztyn 22. sierpnia, Najdroższym produktem 


mon Budziła, Szymon Styhulak i Grzegorz Maha w jest u nas obecnie — sól. Wskutek powodzi, i prze- 
zamiarze rozbójniczym na karczmę w Dźwinogrodzie. rwanej, z tego powodu komunikacji, już 20 b. m. 
Syn karczmarza, Jankiel, zdołał jednak wydobyć się, soli dostać nie można było. Powiedziano, że jej nie 
z karczmy nie spostrzeżenie iļ powrócił niezwłocznie ma; d piero na drugi dzień w poniedziałek pojawi- 
z pomocą, przyprowadzoną przez miejscowego wójta. ła się ona, lecz już żądano za topkę po 20 et.; na 
Trzech złoczyńców po zaciętym oporze zdołano ująć |trzeci dzień, we wtorek, żądanu już 30 ct.. które 


w poln; czwarty, Grzegorz Maha umknął, a skoczy- 
wszy do stawu, znikł bez śladu. Jeden z trzech poj- 
manych i przyprowadzenych znów do karczmy, Mar- 
czak , przystąpił wtedy do Jankla , a udając pokor- 
nego i głaszcząc go po brodzie, zadał mu kilka tak 
gwałtownych pchnięć nożem, iż tenże wkrótce ducha 
wyzionął. 

Wylew Dniestru wyrządził na kolei czernio 
wieckiej między Bursztynem a Jezupolem ogromne 
spustoszenia, Szlak kolejowy stał na długuść dzie- 
sięciu kilometrów pod wodą, nasypy przerwaue zosta- 
ły w kilkunastu mi jsach, a szyny kolejowe na dłu- 
gość jednego kilometra zesunął prąd wody z nasy- 
pów i osadził w rowach. Nad usnnięciem przeszkód 
pracnje dniem i nocą 600 do 800 robotników. Jeźli 
pogoda dopis e, kursować będą już od wtorku wszy- 
stkie pociągi osobowe na całej przestrzeni kolei 
Czerniowieckiej. podróżni będą jednak musieli na 


|przeci.g kilku dni przesiałać między Ilaliczem a 


Jezupolem z jednego pociągn do drugiego. Publi- 
czność uwiądomivną zostanie w niedzielę plakatami 
o przywróceniu ruchu osobowego. 


Żurawno 23. sierpnia. (Z nad Dniestru i 
Świecy.) Straszną noc przebyliśmy z dnia 19 na 20. 
bm. Gwałtownie i niespodzianie wezbrała Świeca 
wraz z Dniestrem i dopływami : Krychówką i Lu 
tenką. Łany i pola zalane, równie jak domy i go- 
spodarcze budynki. Miliony kóp zboża i kopie siana 
unoszą z szumem bałwany wody.  Woły, krowy i 
konie, unoszone wałami powodzi, pasują się z roz- 
hukanym żywiołem. Straszny ten obraz uzupełnia 
ryk bydła, beczenie cieląt i kóz, wycie psów, oraz 
lamenty ludzi. W Lnbszy, wiosce położonej nieda 
leko Żurawna, woda uniosła całą rodzinę z domem, 
który następnie rozerwała. Dwoje dziatek utonęło. 
Ojca, matkę i troje dziatek, pozostałych przy życiu, 
uratował włościanin z Łapszyna, puściwszy się za 
niemi czajką, W tejże wsi utonęła sługa byłego 
wójta. 

Dzień 20. bm. nie mniej był strasznym i roz- 
paczliwym. Cała okolica Żurawna tworzyła jedno 
nierzejrzane morze. Wsie: Lubsza, Mielnica, Lu 
tynka, Włodzimierce, Lachowice i Balicza zalane. 
Wszystko chroni się na szczyty budynków, jeśli ich 
woda nie uniosła. Woda powyrywała ściany i drzwi 
domów, stoją ich tylko szkielety. Wreszcie woda 
na pomniejszy.h rzeczkach, które głównie wylew 
spowodowały, opada, ale Dniestr przybiera znowu. 
Zalewa folwark i browar w Żurawnie, a potem już 
dostaje się do wnętrza budynków. 

Wczoraj wody poczęły opadać. Dziś są już 
w stary h korytach Strach przeminął — rzeczy 
wistość jednak zastraszająca : Głód i nędza. Wiele 
dobytku, inweutarza żywego i martwego, zboża i 
siana rozniosły wody — pozostało niewiele, a i to 
przemokło w stertach, brogach i stodołach ; co spie- 
szniej trzebaby je rozwozić pu polach i przesnszać, 


a tu deszcz i zimno nie pozwalają. 


Kięska to nietylko miejscowa : dotkniętemi tik- 
że nią zostały powiaty : kałnski, stryjski, doliniań- 
ski i żydaczowski, zkąd wieści niepokojące nas do- 
chodzą. Pomoc rychła i bezzwłoczna potrzebna. Nie 
ma chleba, nie ma gdzie mieszkać, a tn podatki 
zalegają. Płacić trzeba, by się uchronić od sekwe- 
stracji. Obliczenie szkód, naszej biedy i nędzy, 
spierznie powinno nastąpić. Spodziewamy się też 
zupełnego lnb częściowego odptsania podatków, a i 
pom c materjalna pożądana. 

Do wczoraj Źurawno było wyspą, okoloną, jak 
tylko okiem sięgniesz, jednem morzem wody. Dziś 
pierwsze listy i dzienniki nas doszły. 

(-) Halicz 22. sierpnia Pod wrażeniem gro. 
zy, jaką wywołała otaczająca Halicz z trzech stron 
powódź dniestrzańska, piszę na prędce słów kilka, 
bo o tem, co się tu dzieje, ktokolwiek ma serce i 
choćby odrobinę w niem czucia, szczegółowo teraz 
rozpisywać się nie jest w stanie Dość powiedzieć, 
że woda jak jedno jezioro zalała kilka mil prze- 
strzeni Jak oko zasięgnie — woda i woda Wszelki 
plon rolny, porwany wodą pędzi na falach gnanych 
burzą; zaledwie wysokie drzewa i szczyty wyższych 
budynków wyglądają z wody. Stacja kolejowa w 
wodzie; droga żelazna pozrywana, mosty podmulone 
i pozrywane, gościńce poniszczone a zapasy leśnego 
materjału drzewnego, nawet pnie olbrzymie płyną 
z falą. Kilka wsi jak Dubowce i część Tusta- 
nia zalane dosłownie; z nieszczęśliwych Dubowiec 
mianowicie i sladu z wodu nie widać. Ofiar pełno: 
dzieci i niemowlęta do dnia wczorajszego wydoby- 
wano ze strychów chat, gdzie czółnem dojść można 
było; żandarmerja bardzo się w tym razie zasłużyła. 
Lud chodzi nagi i głodny — błąka się i żebrze: 
pieniądze na chleb rozdają w urzędzie gminnym — 
ale cóż to znaczy! Trzeba myśleć jak najrychlej o 
przyszłości, bo ta dopiero groźnie wystąpi; trzeba 
pomyśleć o źródle zarobku, o jakiej budowie w 
miejscu, bo inaczej grosz ten rzucony, nie zasili 
nikogo i nie wesprze — zresztą wyczerpie się bez 
skutku. Zarobek jedynie ratunku przysporzy, bo 
nędza i głód grozi strasznem widmem. Wszystko 
zniszczone, cokolwiek nagromadził na zimę z roli 
mieszkaniec tutejszy i okoliczny. Całoroczna praca, 
okupiona znojem zniknęła, a pozostaną ślady, które 
późuiej może opisać kto podoła. 

Nieszczęście i klęski równają i bratają wszy- 
stkich; miejmy nadzieję, że wspólny nasz los ciężki 


do dziś dnia płacimy. Jeżeli nasi spekulanci zechcą, 
to cena topki dojdzie i do 50 ct. Wszak nikt im 
tego nie wzbroni. Dodać potrzeba, że w gminie tu- 
tejszej dostawa soli jest monopolem gminy, która 
wydzierżawiła ge pewnemu dostawey, oczywiście 
mojżeszowego wyznania. Dostawca ten jest kontra 
ktem zobowiązany, dostawić dla miasta soli ile po 
trzeba będzie, za co bierze zwykle po 10'/, centa 
za topkę, a teraz każe sobie płacić po 30 et. inikt 
mu za to słówka nie powie. Nasz p. burmistrz na- 
wet o tem wiedzieć nie chce. 

Dostawca tymczasem korzysta z nieszczęścia i 
drze biednych ludzi, choć ma soli w składzie pod - 
dostatkiem. 

Warszawa 23. sierpnia. Pogłoska o zamierzo- 
nym przez ministerstwo skarbu wykupie majątków 
donacyjnych (majoratów), jak donosi Kur. Warsz. 
jest pozbawioną podstawy. W ministerstwie skarbu 
nie było dotąd mowy o podobnym projekcie, 

Ministerstwo dóbr państwa zajmnje się obecnie 
zbadaniem warunków handlu drzewnego w cesarstwie 
i Królestwie, w miejscowościach położonych nad 
rzekami spławnemi. W tym celu delegowany został 
do królestwa p. Kajgorodow, profesor instytutu le 
śnego w Petersburgu. Pan K. zwidził niektóre 
miejscowości, położone nad Wisłą, w przejeździe 
przez Warszawę, obejrzał też pomiędzy innemi fa- 
brykę maszyn i narzędzi rolniczych Lilpopa i Raua, 
a w szczególności istniejący przy pomienionej fabryce 
magazyn drzewny. Z Warszawy pan K. udał się 
do Gdańska. 

Poznań 24. sierpnią. Wczoraj znów przybyło 
wiele przedmiotów na grę fantową, zabawę urządzo 
ną staraniem tutejszych towarzystw na rzecz fundu 
szu żelaznego subwencjonowania teatru naszego. Po- 
między innemi panie z Gniezna nadesłały 41 przed- 
miotów , wszystkie bardzo ładne i dość kosztowne. 
Ztąd i z prowincji nadesłano zegar budzik, pisarkę 
kryształową z dzwonkiem, piękne wachlarze, broszki, 
garnitury damskie, ładne i gustowne czepeczki, ża- 
boty itd, Przedmiety te, składane tymczasowo w 
foyer teatralnym, mają być, jak słychać, wystawione 
na widok publiczny. Z każdym dniem liczba ich się 
zwiększa, a każdy spieszy przez złożenie jakiego- 
bądź przedmiotu okazać swą życzliwość dla insytn 
cji, na rzecz której zabawa się urządza. Biedne 
nawet siedziarki dają bony na mleko i 
chleb, które wygrywającym we właściwym czasie 
wydadzą. 2 prowincji prócz innych rzeczy, o któ- 
rych już pisaliśmy, ma być na zabawę tę we wła 
ściwym czasie nadesłane wiele zwierzyny i ptaotwa 
dzikiego. Zgoła już dziś możemy ogół fantów obli- 
czać co najmniej na 3000. Ze wszystkiego jednak 
sądząc, liczba ta będzie daleko znaczniejszą, 

Dia dvbra małoletnich robotników. No- 
wozatwierdzone prawo, ograniczające czas pracy fa- 
brycznej dla dzieci, wywołało w Rosji projekt orga- 
nizacji towarzystwa opieki nad małoletnimi robotni- 
kami. Celem tego towarzystwa ma być pomoc naun- 
kowa i materjalna. Pierwsza będzie udzielana drogą 
urządzonych przez towarzystwo szkół, druga w for 
mie środków lekarskich na wypadek choroby i kas 
na zasadach wzajemności opartych, 

Ochrony dla dzieci przychodnich we wsiach : 
Wola, Nowa-Praga i Kawęczyn, w powiecie War- 
szawskim , zamknięte zostały w tych dniach z roz- 
porządzenia władzy nankowej. Ochrony te, powstałe 
z inicjatywy gubernatora warszawskiego , Medema, 
utrzymywane były ofiarnością zamożniejszych miesz- 
kańców. Kurator Apucltin kazał zamknąć je zape- 
wne z powodu, że uszono w nich dzieci abecadła 
polskiego. 

Wyprawa afrykańska. O losie wyprawy, 
która pod wodzą p. Stefana Nzolca Rogozińskiego 
już przed kilku tygodniami miała wyruszyć ku wy- 
brzeżom Afryki, otrzymuje Kur,er Warsz. wiadomości 
nie zupełnie pomyślne. 

Statek „Łucja- Malgorzata“ w stanie zupełnie 
dobrym, naładowany wszystkiem co do wyprawy jest 
potrzebnem, stoi dotąd jeszcze w porcie Hawrn. O- 
późnienie w wyrnszenin spowodowały rozmaite oko- 
liczności. Przedewszystkiem z grona Uczestników wy- 
prawy usnnęło się parę osób, a mianowicie p. Bndi- 
łowski powrócił do Petersburga, inne znów ze wzglę- 
du na dobro wyprawy lnb ze względów zdrowia wy 
klūczone z niej zostały. To wszystko przyczyniło się 
do spóźnienia. Tymczasem zaś załoga i uczestnicy 
musieli być utrzymywani, cv spowodowało znaczne 
wydatki, tak, iż obecnie okazuje się jeszcze potrze- 
ba kilku tysięcy rubli dla skompletowania niezbędne 
go funduszu. Słyszeliśmy, że ojciec p. Rogozińskiego 
ofiaruje brakującą Bumę na rzecz wyprawy, Jeżeli 
wiadomość ta sprawdzi się, wyprawa bez żadnej już 
dalszej zwłoki wyruszy na pełne morze, o czem na- 
tychmiast doniesiemy, 

Wyspa Cypr, sławna kultem Wenery i winem, 
ojczyzna kalafierów i cyprysów , przeznaczona jest 
obecnie na przybytek dla „wdów słomianych* Albio- 
nu, których małżonkowie popłyneli bronić cywilizacji(?) 
i porządku(?) nad brzegami Nilu, Nadaje się ona do 
tego z powodu bliskości placu_ boja; w razie 
więc jakiegoś zawieszenia broni, niezawodnie pobiorą 
urlopy wszyscy żonaci bohaterowie i pójdą używać 
rozkoszy małżeńskich przy kielichu Commandorji, — 
Bodaj to być poddanką królowej angielskiej Wiktorji, 
inne rządy mniej dbają o szczęście płci pięknej, po- 
wierzonej ich opiece, i postępują tak, jakby rzeczy- 
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wiście miały bardziej na sercu spokój mężów... Nie- 
boszczyk Disraeli nawet nie przypuszczał zapewne, 
jaką rolę odegra Cypr w bliskiej przyszłości, gdy 
przeprowadzał aneksję jego. 

Z domu rodziców ! Dzienniki paszteńskie o- 
powiadają następnjącą charakterystyczną  historję : 
Przed S miesiącami zbiegł. z domu rodziców, zamo- 
żnych właścicieli ziemsk, w Siedmiogrodzie, córka ich, 
Julja B. W kilka dni po ucieczce otrzymali rodzice 
list, wysłany z Klausenburga, w którym zbiegła cór- 
ka donosi im , że opuściła dom rodzicielski, w któ- 
rym życie zbyt jej dokuczyło i wyrwawszy się na 
swobodę, za żadne skarby do domu nie powróci; nie 
uwiadomiła ich też o miejsen stałego swego pobytu. 
W kilka miesięcy później odkryto zbiegłą, za którą 
rodzice robili ciągle poszukiwania, w Szegedynie. 
Była ona tam nanczycielką w pewnym bardzo przy- 
zwoitym domu. Gdy młoda, żyjąca tam uczciwie ze 
swej pracy dziewczyna dowiedziała się, iż jest od- 
krytą, znikła nagle i z Szegedynu. Dnia 19. bm. 
ujrzał zbiegłą jeden z jej znajomych w Budapeszcie. 


Idąc więc za nią, dowiedział się gdzie mieszka. O- ' 


kazało się, że służy ona w pewnym zamożnym domu 
za pokojówkę. Znajomy ów zobaczywszy się ze zbie- 
głą, namawiał ją do powrotu, gdy zaś namowy nie 
skutkowały, zawiadomił o tem władzę. Ziawezwano 
ją do urzędu właściwej dzielnicy i tam jednak sta- 
nówczo odmówiła powrotu. Zanim wezwany telegra- 
ficznie do Pesztu ojciec jej przybył na miejsce, Ju- 
lja B. znikła znów bez wieści. 

Wielkie polewanie z dojeżdżaczami odbyć 
się ma w okolicach Pragi z końcem przyszłego mie- 
siąca, w którem udział weźmie następca tronu i 
wielu członków najznakomitszych rodzin arystokra= 
tycznych. W polowaniu d. 2. października koło Neu- 
burga i Eisenerz, które trwać będzie dwa dni, we- 
zmą udział prócz cesarza i następcy tronu jeszcze 
także król saski, wielki książę Toskany, bawarscy 
książęta Ludwik i Karol Teodor, oraz książę Leo- 
pold bawarski. 
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Notatki artystyczna, literackie i naukowo. 


Teatr letni. Dziś w sobotę dnia 26. sier- 
pnia: „Rozwiedźmy się* (Divorgons), komedja w 3 
aktach z francuskiego Wiktora Sardou. 

* Jutro w niedzielę dnia 27. sierpnia: „Czarne 
Djabły*, komedja w 4 aktach Wiktora Sardou. 

Wysta: a sztuk pięknych we Lwowie wzbo- 
gaconą została nowemi obrazami. 
lita Lipińskiego 2 obrazy: „W jesieni“ i „Niedzielą 
Kwietnia* ; Teodora Axentowicza 6 obrazów, z tych 
jeden zakupiony przez Akademię sztuk pięknych w 
Monachinm ; Roberta Assmusa „Młyn wiejski* ; 
Grocholskiego Stanisława „Mieszczka bawarska* i 
obraz drupi Stanisława Jasińskiego „Z nad Sanu“ 
i panny Józefy Geppert „Jo (x Jowiszem)* kopia 
podług Correggia; skutkiem tego przydano Balon 
drugi. 

Przegląd archeologiczny, organ Towarzy- 
stwa, archeologicznego krajowego we Lwowie, zeszyt 
I. za rok 1882 zawiera następujące artykuły: 
Odezwa Wydziału Towarzystwa archeologicznego we 
Lwowie Wojciech hr. Dzieduszycki: Budowie dre- 
wniane na Rusi. Tegoż: Obraz św. Jana Chrsci- 
ciela, znaleziony w cerkwi św. Mikołaja w Buczaczu 
(z ryciną). Ks. A. N. Pletruszewicza: Wiadomość o 
Diarjuszu czyli dzienniku księdza Porfirego Waśyń- 
skiego (od roku 1780 do 1804), Karola Widmana: 
Wiadomość o a:chiwum miasta Lwowa. Materjały 
historyczne ziem polskich i ruskich, dotyczące, z lat 
1381, 1387, 1499, 1411, 1596, 1613, 1648, 1768, 
pedane przez J. Detmerskiego, ks. A. Pietrusze- 
wicza i dr. Szaraniewicza. Ks, A. Pietruszewicza: 
Archeelogiczno-lingwistyczne zapiski: 1) O snacze- 
nia i pochodzenia słowa „rokosz“. 
Towarzystwie archeologicznem we Lwowie. Z lite- 
ratury archeol.gicznej, Rozmaitości. Kronika bi- 
bliograficzna. 


Much stowarzyszeń. 


Towarzystwo leśne galicyjskie rozesłało 
do członków następujące zaproszenie : Komitet wy- 
konawczy ma zaszczyt prosić WP. na walne zgro- 
madzenie Towarzystwa leśnego gal, które się od- 
będzie we Lwowie według programu , następującego ! 

I. Dnia 3. września rb. wieczorem o godzinie 
7. w sali Towarzystwa „Frohsinn“ (w hotelu Żorża) 
poufne zebranie celem bliższego zapoznania się. 

IL Dnia 4. września rb. o godzinie 11. przed 
południem posiedzenie w sali ratuszowej, na którem 
nastąpi : 
bór komisji rachunkowej ; 4. sprawozdanie komitetn 
i uchwalenie budżetu na r. 1882 i 1883; 5. uchwa» 
lenie upoważnienia dlą wydziału do przyjmowania 
nowych członków w ciągu r. 1683; 
członków. 

III. Dnia 5, wsześnia rb. wycieczka wspólna 
do Przemyśla, 

Komitet wykonawczy, upraszając uprzejmie o 
najliczniejsze zebranie się, dodaje, iż dla członków 
Towarzystwa, ndających się na wajne zebranie, uzy- 
skał następujące ulżenia w cenach jazdy, które przy- 
znane zostaną za okazaniem karty legitymacyjnej 
przy kasie osobowej, 

Kolej Karola Ludwika zniżyła cenę biletu tak 
II. jak IlI. klasy wagonu o 33'/, "los kolei węgier- 
ska, łnpkowska, dn.estrzańska i Arcyksięcia Al- 
brechta przyznała zniżenie ceny o 25 °, tylko dla 
wagonów II. klasy; dyrekca ruchu kolel czernio” 
wieckiej we Lwowie uczyniła wniosek do swej wyż- 
szej włądzy, aby przyzwolonem zostało zniżenie ta- 
kie, jakie przyzuała kolej Karola Ludwika. Ulżenia 
powyższe nie odnoszą się do pociągów pospiesznych, 


Przy wstępie do sali obrad uprasza się o oka- | 


| 


zanie karty legitymacyjnej. 

We Lwowie dnia 25. sierpnia 1882. 

Komitet wykonawczy : Henryk Ntrzelecki, Gu- 
staw Lettner, dr. Ernest Till, Juliasz Siegler d'E- 
berswald, Jozef Głlanz Karol Mikolasceh, Emil Ho- 
lewkiewicz, Romuald Makarewicz, 


Ld a 
Rolnictwo przemysł i handel. 

IX. plenarne posiedzenie lwowskiej Izby handlo- 
wej i przemysłowej odbędzie się dnia 29. sierpnia 1882 
we wtorek o godzinie 6tej wieczorem, 

Na porządku gnyn: 1. Zatwierdzenie protokołn 
z Ostatniego posie a. 2. Załatwieciaspraw bieżących. 
3. Wybór mężów zanfania jako delegatów ministerstwa | 
handlu do kom'seji sędziów na wystawie rolniczo - prze- 
mysłowej w Przemyślu. 

Przedsiębiorstwo galic. kolei, transwersa!nej 
układa się z liwerantami o dostawę 26 000 ton szyn ko- 
lejowych, które muszą być dostarczone do 1. kwie'nia 
1884. Dostawcy żądali w lipou r. b. po 120 złr za toai 
nę; przy tych więc cenach cała potrzebna ilość s yn ku* 
sztowałaby 8 miljony złr, 


Przybyły: Hipo- 


Sprawozdanie o | 


1. zaga enie; 2. wybór wydziału; 3. wy- 


6. wnioski | 
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Kolej: transrersalna. Sekcja inżynierów rządo- 
wych, która trasowała linję Żywiec-Nowy Sącz, zostanie 
z dniem 1 września b r. zwiniętą. Przy każdej sekcji 
pozostanie taka tylko liczba inżynier w rządowych, jaka 
potrzebną jest do nsdzcrowania nad budową kolei trans- 
wersalnej ze strony jeneralnego przedsiębiorstwa budo- 
wy p. Schwarza i spółki, 

Zbyteczni inżynierowie zostaną przydzieleni do dwu 
nowych sekcyj rządowych, furmujących się z dniem 1 
września, które trasowąć mają kolej se stacji projekto- 
wanej linji ranawersalnej Sucha aż do Podgórza pod 
Krakowem. Cały inwentarz +ekcyj rządowych przeniesio-j 
ny będzie do miejsca urzędowania nowych sekcyj, tj. dg 
Podgórza i do K»lwarji. Później ma być jeszcze utwq- 
rzoną trzecia sekcja w Oświęcimie, bo i linja ze Skawi- 
ny do Oświęcima także jeszcze w tym roku będzie trak 
sowang. z 

Binro budowy kolei transwersalnej na linjach Zy- 
wiec-Nowy Sącz i Chyrów-Grybów ze strony jeneralnego 
przedsiębiorstwa funkcjonuje już od dnia 16. bm. Roz- 
poczęło ono wi je czynności od atndjów inżynierskich. 
Ciągłe ulewy przeszkadzają bardzo tym robotom i do- 
piero przy | pszej pogodzie roboty pójdą rażniej. 

Komitet wystawy przemyskiej ogłasza niniej- 
szem, Że wystawcy, których Okazy daia 29. sierpnia nie 
będą już na placu wystawy, później bezwarunkowo przy- 
jęte być nie mogą. | 

(R) Lwów 26. sierpnia. (Sprawozdanie tygodniowe 
„Dziennika Polskiego“ o handlu zbożowym). : 

Zmieniające mę ciągle, choć dżdżyste przeważnie po- 
wietrze, ciągle jeszcze wstrzymuje tak sprzedających jak 
i kupujących i w skutek tego i w tym tygodniu mało 
zawarto interesów. 

Dowóz gotowege zboża jest słaby, a LA: targ przy- 
chodzi ono często w stanie zepsuty m, jakości piękne są 
rzadkie, a z tego powodu i ceny bywają nader roz- 
maita. | 

Nasiona olejne nie mają popytu. Cevy spirytusu nie 
zmieniają się. s 

Ceny za 100 kilogramow paritas LwWûw : l ] 

Pszenica gotowa złr. 9 - do 10'15, pszenica biała 
—— do ——, pszenica na jewieleń 8'75 do 925, ozima 


złr, —— do —'—, żyto 5'70 do 6:49, żyto jesienne 5 BOdo 
6 —, żyto na pażdz.-grudz. złr, — — do 1, jęczmień 
złr. 5 —do 6—, owies 5'25do 58 , bób —— io—-, 
wyka —— do — =; groch do gotowania —'— do —'— 
groch na paszę złr. —— do —'—, rzspak nowy złr, 
1%— do 1250, rzepak jesienny złr. —— do ——, ku- 
kurudza —'— do —— hreczka —— do —*—, koniczyna 
czerwona glr. —— do —'—, tymotka złr. —— do ——, 
lnianka złr. —— do ——, spirytus gotowy za 10.000 


liter. grad. złr. 3876 do 3425, na wrzesień złr. —— 
K Lwów 26. sierpnia. (Sprawozdanie lwowskiej Izby 
kupieckiej. Ceny za 100 kilogramów paritas Lwów). i 

Pszenieg czerwona złr. 970 do 10—, pszenica biała 
9-70 do 10:—, pszenica żółta 9:40 do 9-60, żyto 610 
do 640, jęczmień browarny 610 do 6'40, jęczmień pa- 
stewny 460do 480, owies 5:25 do 550, groch do goto- 
wania 8— do 9—, groch pastewny 5:50do 6:—, wyka 
słr. 66— do 650, bób 8-— do 11:50, fasola złr. —— 
do ——, hreczka 6-25 do 660, kukurudza stara 6 75 
do — —, kukurndza nowa 6— do 6'25, rzepak zimowy 
słr. 1280 do 13 —, rzepak letni złr. —'— do — —, lnian- 
ka 1030 do 10:65, nasienie lniane 950 do 10'—, ko- 
miozyna —— do ——, kminek 2150 do 23:30, anyż 
—+— do ——, anyż płaski —— do —*—. 

Spirytna (za 10.000 literproc.) gotowy 33 25 do —'— 

Walnta : mark 58'10; rubel złr. 1'19, napoleondor 


złr. 9'45. . 
Wiedeń 24. sierpnia. (Sprawozdanie domu komi- 
sowego A. Krzysztofowicz i Spółka. Adres dla listów 
i telegramów : Cafe Stierbóok, albo: Praterstrasse 43). l 
Na dz siejszy targ dowieziono 1207 aztnk nierogaci- 

2881 oieląt, 13.304 a.tnk owieo. | 
7” brado nierogaciznę 40 — W7 tłr., cielęta 6 — 50 
zlr. za J00 kilo żywej wagi, owce eksportowe 20 A 27 
głr. za parę, a 46 — 51 za 100 kilo mięsa, owce pośle- 
dnleja:e 15—21 złr za parę, a 40 — 48 złr. za 100 kilo 
mięsa. 

p 

i urzędowe „dazety Lwowskiej.” 
Lie ogenen dniach 8. lintopada 1 18. grudnia 188 
S Ke sig sprzedał realności pod liczbą 866 dz 1. 
SBa m V.) w Krakowie. Cena wywołania 27.838 złr. — 
w Mach Ii. października i 16. listopsda 1882 odbędzie 
się sprzedać dóbr Szeptyce, sąd powiatowy Sambor. 
Cena wywoł. 41.166 złr. i 

Kuratele. Sąd powiatowy w Ropczycach uzna 
Jana Szparę ze Szkodny marnotrawcą. Kurator Michał 
Wołczyk ze Szkodny. 

Konkursa. Posada zarządcy magazynu clowego 
przy głównym urzędzie cłowym w Krakowi*, w IX. kla- 
Bte rangi, a ewentualnie starszego oficjała cłowego lub 
zarządcy cłowego, również w1X. klasie rsngi, lub ewen, 
tualnie kontrolora urzędu cłowego, albo oficjała cłoweg, 
w X. klas e rangi, a ewentnałnie Asystenta cłowego w 


XI. klasie rangi, z systomizow:nemi poborami i obowiąż 
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wiem złożenia kaucji +łożbowej Podan a wnosić w prze“ 
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Założona w roku 


ciągu 4 tygodui do dyrekcji skarbu w Krakowie, — P3- 
sada ekupedjenta pocztowego w Burdolinach, nowiat 
Brzesko, za kontraktem służbowym i kaucją 200 złr, z 
płacą roczną 150 złr. Podania wnosić w przeciąyu 3 ty- 


godni do dyrekcji poczt we Lwowie. 


Przegląd polityczny. 
Lwów 26. sierpnia. 

Rada russka postawiła ze swej strony na kan- 
dydatów do Sejmu w okręgu Dobromil- Ustrzyki- 
Bircza, dr. Aleksandra Iskrzyckiego, znanego z 
procesu Olgi Hrabarowej adwokata, w okręgu zaś 
Turka-Borynia dr. Mikołaja Antoniewicza , profes. 
gimn. w Przemyślu. 

Politik ubolewa, że berneńska Rada szkolna 
zajęła nieprzyjazne stanowisko względem petycji 
o założenie szkoły czeskiej w trzecim okręgu ber- 
neńskim, a to w myśl reprezentanta miasta Berna, 
dr. Reissiga, i odrzuciła także projekt założenia 
na starem Bernie samoistnej filji gimnazjum cze- 
skiego, które jest przepełnione. Rada szkolna u- 
ezyniła to z obawy, ażeby filja ta nie wyrodziła 
się z czarem w drugie g mnazjum czeskie. 

Sejm czerniowiecki zamknięty został dnia 
24. tm., po u hwaleniu budżetu funduszu szkol- 
nego i przyjęcia do wiadomości sprawozdan a z 
cazjmności Wydziału krajowego. 

Wyborcy celowieckiego okręgu wyborczego 
wybrali do sejmu Piotra Laxa z Rychnowa 57 
głosami na 73 głosujących. Przeciwnik jego 
Lakner otrzymał tylko 16 głosów. 

Sejmowi berneńskiemu przedłożone zostaną 
następujące projezta do ustaw : 1. O zmianie pa- 
ragrzfów ustawy gminne., dotyczących kompeten- 
cji uchwalania budżetu. 2. O zmianie prawa na- 
danego Sejmowi statutami niektórych miast, przy- 
gądzającego Sejmowi wpływ na sprawę sprzedaży 
ich majątku nieruchomego. 3. O zmianie pra- 
wa co do wpływu ze strony Sejmu na za:iąga- 
nie poiyezek miejskich. 4. Projekt dotyczący 
przeprowadzenia regulacji rzeki Maricy oraz zało- 
żenia kanalu, pomiędzy Dunajem i Odrą. 5. Zmia- 
na ustawy drogowej. 

W ministerstwie wojny cdbywają się co- 
dziennie narady w sprawie przeprowsdzenia no- 
wej crganizacji armji. D tyczące przedłożenia, 
otrzymają sankcję cesarską prawdopodobnie już 
we wrześniu, poczem natychmiast wejdą w życie. 
Wielu zastępców oficerskich, na których p:zych?- 
dzi obeenie kolej awansu przeniesionych zostanie 
do utworzyć sę mających bataljonów piątych. 
Podział taktyczny armji będzie w rzeczy głównej 
następujący : Najwyższej komendzie we W edniu, 
podlegać będą trzy pomniejsze  kcmendy 
armji we Wiedniu, w Pradze i w Peszcie i 15 
komend korpuśnych. 


Projekt reorganizacji piechoty austrjackiej 
wygotowanym już został we wszystkich szczegó 
łach, a jak donosi Militär Ztg., komendy otrzy- 
mały rozkaz wydania potrzebnych zarządzeń, aby 
w pierwszych dniach września, zaraz po ukoń- 
czeniu ćwiczeń dywizyjnych i r zpuszczeniu na 
urlop żołnierzy powiłanych do szeregów 1879 
rcku, można było przystąpić do wykonania zamie- 
rzonych reform. Nowe pułki w liczbie 22, które 
mają być utworzone Z piątych bataljonów da- 
wnych pułków, mają do igo października rb. 
sformować się zupełnie tak, sby z tym dniem 
mogły już przyjmować rekrutów. Pod względem 
administracyjnym, bataljony te na razie będą 

odlegały poprzednim swym komendantom puł- 
am Nowe pułki dopiero z dniem 1. stycznia 
1883 r., mają uz,skać zupełną samodzielność, 
gdyż delegac,e i inne czynniki prawodawcze kęią 
musiały pierwej jeszcze załatwić kwestję kosztów 
połączonych z reformą. Galicja otrzyma trzy no- 
we pułki, mianowisie pułk 89. złożony z piątych 
bataljonów pułków 9, 30, 55 80, pułk 90 zł żo- 
ny z bataljonów pułków 10, 40, 45, 77 i pułk 
95 złożony z bztaljonów pułków 15, 24, 41, 


358. S edzibami obwodowych komend uzupełniają - 


cych tych pułków będą miasta Gródek, Łańcut i 
Czortk ów. 

Namiestnik morawski , hr. Sehonborn, 
udał się do Prośniry. Słychać, że podróż ta ma 
łączność z wpływającemi zażaleniami na staro- 
stów, którzy mają zamiar proponować na człon- 
ków okręgowych rad szkolnych osobisteści, dla 
Czechów nieprzyjaźnie usposobione. 

Spiawozdania z czsnaości w Radzie państwa 
składać będzie w Chebie, Franzensbadzie, Asch i 
Haslau, poseł Ba reut,her. Dnia 24go bm. sta- 
wał przed wyborcami w Loibutz poseł Magg 
i ctrzymzł jedni głośnie wotum zaufania. 


Y„IENNIK POLSKI. 


Wątpliwa dotąd wiadomość o pedróży paiy 
cesarskiej oraz (esarzewiizowstwa do Trvestu 
potwierdzs sie obecnie stanowczo. Niewiadomą 
jest tylko rzecza, czy się tam obie žostcjne pary 
udadzą równocześnie. czy też osobne. Decyzja cdwi- 
dzenia Tryestu zapaść miała dopiero wskutek po- 
dróży hr. Taaffego do tego miasta We Wiedniu 
bawi obecnie tryesteński namiestnik de Pretis, 
prawdopodobnie dla ułożenia pregramu pobytu 
cesarskiego w Tryeście. C` się tyczy wyjazdu w 
podróż, podczas której odwidzić ma cesarz Graz, 
Marburg, Lublanę i Cylee to przypuszezają, że 
nie nastąpi on_ przed dniem 16. przyszłego 
miesiąca. 

Trzej żydzi uwięzieni w sprawie Tisza-Eszlar- 
skiej nazwiskiem Herszko, Mathe i Csepkovits, 
wypuszczeni Ra wolność przybyli do swego ro- 
dzinnego miejsca Szeklencze i zeznali do proto- 
kołu, że do zeznań zmuszano ich za pomocą tor- 
tur; komisarz policyjny kazał ich związać i drę- 
czyć. Zeznania te zostały wp'sane do protokołu, 
w obec Świadków, przez notarjusza. 

Na posiedzeniu o:tatniem dolno-austrjackiej 
Rady szkolnej, obradowamo nad petycją, ż4dajscą 
pozwolenia na otwarcie czeskiej szkoły prywa'nej 
w 10. okręgu miasta Wiednia. Referent sprzeci- 
wiał się RA podstawie określeń ustawy szkolnej, 
ale Rada u:hwaliła odroczyć decyzję i dać poda- 
nie do referatu innemu członkowi, który ma 
zdać sprawę, o ilə pomyślne załatwienie tej pe- 
tycji zgadzałoby się z ustawami zasadni- 
czemi. 

Monde pisze, że nuncjusz Msgr Czaeki, 
który zachorował na „bronhitis“, ma się prawie 
lepiej, a stan jego pozwala się spodziewać szyb- 
kiego wyzdrowienia. 

Zeszłego wtorku zebrali się w Berlinie tam- 
tejsi przewódzcy agitacji antisemickiej w celu 
naradzenia się nad tom, jakie stanowisko zająć 
należy ich berlińskim siroanikom na zebrać się 
mającym w Dreźnie międzynarodowym kongresie‘ 
antisemickim. W naradzie tej wzięli udział prze- 


wód y chrześciańsziej partji socjalistów, klubu 
niemieckiego i gocjalistyczaego stowarzyszenia 
państwowego. 

Jak dom'si Petersburger Ztg., odbędzie car 


tego miesiąca przeglad wszystkich statków wojen- 
nych, mających się zgromadzić| pod He'singf rs 
a krążących na wodach rosyjskich. 

Według Petersburskija Wiedomosti zastystowano 
dalsze wpisy kobiet na kursa medyczne. 


Do Polit. Corr. donoszą ze Stambułu, że na 
odbyć się mającem ostątniem posiedzeniu konfe- 
rencji przed jej odroczeniem zostanie przedłożony 
i podpisany protokół, zastrzegający Prawo osta- 
tecznego uregulowania stosunków w Egipcie kon- 
certowi mocarstw europejskich. Tenże sam dzien- 
nik denosi z Paryża, że pertraktacje prowadzone 
pomiędzy naczelaym dowódzcą wojsk angielskich 
w Egipcie a Lessepsem, jako reprezentantem To- 
warzystwa kanału  Suezkiego,  msjące na celu 
ustanowienie modus vivendi, bardzo gorąco popie- 
ra rząd francuski i angielski i jest nadzieja, że 
dadzą one wkrót*e już pożądany rezultat. 

Arabcwie opuszczają tłumnie Port Said i 
Ismaiłę, obawiając się represaljów ze strony An- 
glików za rabunki i morderstwa w Tantah i w 
innych miejscowościach. 


Ze Stambułu donoszą, że Anglja godzi się 
już na bezpośrednie lądowanie wojsk tureckich w 
Aleksandrii. 


sm || E 42 ORG A T 


5 s s i 
telegramy własno „Daien Polskiego. 
(J. D.) Kraków 26. sierpnia. Wczoraj na- 
deszły tu telegramy, sygnalizujące wielkie wystą- 
pienie Wisły w Oświęcimie. W Krakowie stan 
wody podniósł się od godziny 2. po południu o 
1 metr 20 centimetrów i przybywa ciągle. Do- 
tychczas nie ma niebezpieczeństwa wylewu. 


Pcdwołoczyska 26. sierpnia. Przy cłowej 
rewizji kilku wagonów pszenicy, nadesłanej z 
Rosji pod adresem firmy „Ostersetzer* we Wie- 
dniu, znaleziono 18 pak, czyli 36 cetnarów bar- 
dzo dobrego tytoniu rosyjskiego. Ponieważ zboże 
dopiero od niedawna podiega opłacie ełowej, nie- 
wiadomo, od kiedy już udaje sis przemytnietwo 
zagranicznego tytoniu w sposób podobny i o ile 
skarb państwowy jest pokrzywdzony. 

Przeciw wyżwymienionej firmie i jej tutej- 
szemu _reprezentantowi Mendelsohnowi 
śledztwo w toku. 

(D) Wiedeń 26. sierpnia. 
tute szej ogłasta sensacyjny komunikat, 
ktorego zamach rozbójniczy ma szewca Merstallin- 
gera popełniony został dnia 4. lipca b. r. przez 
zwoienmików radykalnego stronnictwa robotników, 


»|aby mieć średki do agitacyj zbrodniczych. Are- 


sztowano dziesięć osób, pomiędzy innemi także 
redaktora dziennika socjalistycznego „Zukunf,* 
Penkerta. Zdaje się, że kradzież u hr. Andras- 


Według wiadomości od Wolseleya, cierpieć |sego pozostaje także w związku z tem samem 
ma Arabi pasza na brak utensyljów wojennych i| stronnietwem. 


wielkie panuje niezadowolenie wśród armji jego. 


Z Londynu donoszą pod dniem 24. tm.: 
„Wolseley rzucić ma dziś część kawalerji swojej 
do Neficha, gros armji uda się jednak w pochód 
dopiero p> nadejściu kawalerji bengalskiej, co na- 
stąpi najpóźniej jutro. Aczkolwiek Arabi wzmacnia 
coraz bardziej pozycję swą w Kafr-el-Dewar, u- 
trzymuje się przecież przekonanie, że cofnie się 
on do Kairu. Pod Tel-el-Kebir, gdzie skoneentro- 
wanych jest 25.000 wojska z 60 działami, nastą- 
ipi prawdopodobnie bitwa rozstrzygująz”a. (Wezo- 
raj doniósł nam telegram z Londynv, że Anglicy 
zajęli już wspomnianą miejscowość zabrawszy 
2000 jeńców. P. r. Wz. Pol) Szybkie wzbieranie 
Nilu uniemożliwi zapewne ściganie Arabiego z 
Ramleh. Po ulicach Kairu przeciągają co wieczór 
pochody z pochodniami przy spiewie pieśni z re- 
frenem: „Wielki Ałłachu, zeszlij śmierć na 
giaurów!* Arabi nałożył na kraj wielkie podatki 
na cele wojny*. 


Onegdajsze dzienniki wiedeńskie doniosły, o 
czem i my uczyniliśmy wzmiankę, 


że jeden Ofi- | Krakowa 19 236 — 21'- 


Londyn 26. sierpnia. Ambasador rosyjski, 
Nel1dow, wezwał Anglję imieniem rządu pe- 
tersburskiego, aby przedłeżyła konferencji zawar- 
tę z Turcją konwencję i aby oświadczyła formal- 
nie, że zrzekaą się samoistnego załatwienia sprawy 
egipskiej, pozostawiając jetorum europejskiemu. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Lwów 256. sierpnia. (Z Izby handlowej) 1. Akcje 
za sztukę: Kolei gal Karola Ludwika a 200 zł. 31650 


— ŚLY'£0, kołei liwow.-Uzern -Jassy 171— — 174—, 
Banku hipot. gal. 30460 — 309 —, Banku kred. gal. 
447: -- — 4b4—., II. Listy zastawne na 100 zł. w. a. 


Tow kred gal ziem. Bo), 9976 -- 10078, Tow. kred. 
gal. ziem 40j, 9150 — 98—, Tow. kred. gal. ziem, 5'|, 
99,6 — 10075, Tow. kredyt. gal. ziem. 40j, 8780 — 
89 —, Banku hip gal. 6° 1016) — 10260, Banku hip. 
gal. 5, 9540 — 99:00, Banku hip. gal. z 5"|, prem. 
1uu 70 — 10L-70. Ill. Listy dłużne na 100 zí, Gal, 
zakł. kred. włośc. 6%, 10150 — lus —, Gal, saki. kred. 
'włośc. 507, 95*— — Yö —, Ogól. rol. kred. zaki. dla Gal. 
i Buk. 6l los w 16 1. --— — — —. IV. Obligi za 
100 zł. Indemnizacyjne galio. 6%, 9925 — 1002b, Ko- 
munalne gal. Zakł. kredyt. włośc. 6%/, 100: - — 1015), 
Pożyczki kraj. z 1878 6'/, 101 — — 10260, Losy miasta 
, Losy m. Stanisławowa 2360 — 


cer i kilkunastu majtków kanonierki austrjąckiej | 2660. V. Monety. Dukat holenderski b 63 — 5 63, Dnkat 


„Nautilus“, która wpłynęła do zatoki abukirskiej 
dla obecności przy zapowiedzianem bombardowa» 


cesarrski 565 — B'6b, Napoleondor 9:40 — 95u, Pól- 
imperjał rosyjski 975 — 968, Rubel rosyjski srebrny 
x'u2 — 1638, Rubel ros. papier. 1'17:/, — 119',, 100 


niu, wysiadłszy na ląd, wzięci zostali do niewoli| marek niemieckich b4— — 58:70, Srebro za 100 zł. 


przez żołnierzy egipskich i mimo ponawianych |—— — ——, K 
reklamacyj dowódzcy statku nie zostali puszczeni |-—: 


- upony w srcbrze za 100 zł 
(Pierwsza uyfra wszystkich pozycyj znaczy: 


na wolność. Otóż według doniesieni półurzędo- |"Plsc%" druga „żądają “) 


wego nadeszła także do ministerstwa woiny wia. 
domość taka, że jedna łódź austrjackiej iarynar- 
ki wojennej, krążąca tuż pod Abnkirem, została 
zatrzymaną przez Arabów. Aczkolwiek jednak 


nie nadeszły detąd bliższe szezegóły tego wy-| oyjsku 
padku, mniema rząd, że powód do tego dała je-| Napoleondor 9-44',, Hnbel papier 1'19  Usposotienie 


Wiedeń 26. sierpnia godzina 10 minat 40 Akoje 
kredytowe 41376, Anglo-Austr. 12175, Akoje banku 
Union 124 40, Kolej Karola Lud 819650, Połada 148 25, 
Renta papierowa —'— , Listy zastawne gal. banku hapot. 

, Ułalicyjskie obliga.je indemniracyjne — —, Gali- 

bank rustykaln, Losy © roku 1864 —— 


y= 


dynie nieznajomość flagi austrjackiej ze strony |"*e 


Arabów i że zwrócą oni niebawem zabrany statek 
wraz Z załogą. 


Jeneralny konsul austrjacki w Egipcie, Kosjek 
przyjmowany był onegdaj przez cesarza na 
audjeneji i w kalka tygodni, t. j. po upływie 
swego urlopu, wraca sa swą posadę. 
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Na stancję I wikt 


jmuje się uozniów lub uczennica. 
R jest do używania fortepian ; 
konworsacja niemiecka albo polska; dla 
gimnazjastow korrepetyc,A 
Bliższa wiadomość: nlica Rapapo! ta 
1.5, I. potro. 2355 1—2 


" Studenci 


nd miar "pod dozorem | opiat Poli 
cielską, wraz z WSŁ© a Barani 
umiarkowaną o 4 wyższego 
+ języka francnskiego j gry na 
Meen co p: bierać w + FH 
Bliższa wiadomość pod l 19 ulice 
Ormiańska I. piętro. 


PRPRZRÓR PRON 
Nauczyciel muzyki 


lub 
posznkuje miejsca na wsi 
na prowincji, za skromnem 
wynagrodzeniem. 
Udziela nauki gry na fortepianie i na 
$ skrzypcach podług szkoły praktycznej, 
oraz na żądanie początków języka pol- 
p skiego i niemieckiego. 
Łaskawe zgłoszenia pod lit. A. M. 
w drukarni „Dzieunika Polskiego.” 


WPNE WER OW FP RO 


3d maszyn 
płynnej”! 


sozgyłany bywa sa nadeałaniem 3 sir 
yOrotr aanse L &. L piętro, blizko Kärtnerstrasse. 


j., Am Hof Nr. 


Naane likiery do uabycia wa Lwowie wa 
a) sikib znaczniejszych handlach korzonnych. 


p" "4 PA MUSE TSWE 


Szybkość i piękność. Dxiurka guzikowa na minntę. Sześćdziesiąt dziurek na 
kiem zaopatrzeniem z»| zodzinę. Na najmocniejszem suknie, lub też na najdelikatniejszym batyście. 


a. 20 -s 


. 


W ebstera patentowany 


fabrykant dziurek guzikowych. 


Jest rzeczą niemożliwą dać za pośrednictwem anonsów 
całkowita wyobrażenia o tym cudownym wynalazku do wyci- 
menia ł obrębiania dziurek guzikowych, mimo to, 

że za pomocą tego narzędzia 
buć dziurkę, jak baz niego choóhy 
żdy ścieg z matematyczną jest 
nością. Wkłuncie palców, zer: 
wanie eczu iub niedokładnie wykonana 
niemożliwościg przy używaniu 


że jest on tak prostym, 
potrafi dziecko lepszą zra 
na lepsza szwaczka. Ka 
w konywany dokład 


dziura, są zupełną 
fabrykanta dziurek guai 
'4 zadziwiające i ogólne 
go poznał, zaświadoza, 


kowych. Szybkość jego i 


Filia w Wiedniu 


- sia kw 


daje on zadowolenie. Kat 
że warto go złotem odważyć 
€ [Żadna prsoownia nie jast bez niego doskorała. Używa go się zupełni: niezawiśle 
do szycia i trwa tak dlugo jak naparstek. brkan do 
składający się z wypychaoza i obrębiacza, w elegan 
M. Weckbrod, Wicdoń I., Eru- 

2157 18—90 |1888 r, 


em pudełeczku, 


Brzoskwinie 


jedan kcaz 5 kil gramowy 2 złr. 50 ct, 
ow ce mies:ane kosz Š kilogramowy 2 złr., 
mal:ński : hrzan 6 kilogr. kosz 2 złr. 40 ct.; 
3 kilo ogórków sałatowych 1 złr. bO ct..| % 
rozsyła fianko do wszystkich stacyj po-| 48 

cztowych 2564 4—10| ES 


Kund ovil: Geel,” 


Znajm na Morawie. 


Nowe Lnajmskie Korniszony w bary? kach 


wraz z baryłkę. 


| drobne RZE: z octem i paprykąjĘ 
8 
la; 


e lo "lai 'h baryłkach po 10:50 
e 


w 
średnie korniszony z octem i papryką| |] 


w tla ‘h i'l, baryłkach po 7:50]8 
średnie ogórki solone w *|,, "Y i 1), 
baryłkach a n JA... 8 7 


cd stacji Znajm. 


3. — Sr SE o GE 
Z daiem 1. września 
rozpoczynają się 


w konces. szkole muzycznej 
LUDWIKA MARKA 


przy ul. Teatralnej 1. 10. 
iursa szkolne nanki grę na fortepianie! 29 


w trzech oddziałach. 
I. Oddz'ał: Dla początkowych. Opłata 
miesięczna 5 zł. 
II. Oddział: Wyższy. Opłata miesięczna 
(za 3 godziny tygodniowo) 10 zł. 
(za 2 godziny tygodniowo) 7 zł. 
HI. Oddział: Do wydoskonalenia gry 
Opłata miesięczna 12 zł, 
Cwiczenia zbiorowe i produkcje wzo 
rowe dla wszystkich uczenuie i ucza 
bezpłatnie. 
Statut i rozkład nauki dostać można 
w szkole lub księgasni pp. Gubrynowicza 
i Schmidta. 
Znane ze zdolności nauczycielki szkoły 
udzielają naukę w domach prywatnych. 
. Popis doroozny dla wszystkich uczen 
nie i mozni odbędzie się w końcu czerwca 
3366 2—€! 


p:żytek 
dy, kto 


dziurek 


rolniczych i t 


szaf Cenniki specjalne na żądanie gratis i franko, 


R ledeń 26. sierpnia godzina 1 minut 45. Losy 
kredytowe 178—, Wgg. akoje kredyt. 297 50, Akoje arglo 
ausir. 120785, Akcje banku Union 12440 Ak:je kred, 
Karola uudwika 518 70, Akcje kolei potnocnej 27150, 
Akcje kols: połndniowej 14826, Akcje kolei Alfóldzkiej 
174:—, Akcje kolei Elżbjęty 11 7%, Akcje kolei Lwowsko. 
Czerniowieokiej 172-25, Akcje kolei węg północnej 
wschudnie, 164 —, Wiedeńskie losy 195 7. Akcja kalaj 


zewnętrznych i do skór. 


Masę do zapuszczania podłóg 


w najlepszym gatunku. 


: Oliwę i amarowidłe do smarowania maszyn i wozów. 

| kwas arbolowy i proszek do desynfekcji, śruty i kule, 
E ter węglany, kiszki (szlauch.) i płyty gumowe, 
rury cynowe, maszynki do korkowania i do tarcia farb, 
pipy mosiężne, cynowe i drzewiane, amołę browarniczą, 
= szpuuty i korki, kit do okien, gąbka rozmsitego rodzaju 
$ i każdej wielkość, kwas siarkowy, saletrzeny i solny, maa 
p gnezyt jak wszelkie w zakres tychże wchodzące artykuły 

w galnnkach doborowych i po najumiarkowańszych cenach 


poleca 


Skład fabryczny farb, iakierów, produktów chemicznych 
oraz Mlzennclleli nnnazatewwjzakóÓ ww 


UUBNERIHANKE 


we Lwowie, Rynek ]. 20. 


Dyzekcja policji 
według 


TODS ET "| 


JFARBY OLEJNE 


zupelnie do użycia gotowe, 


de malowania drzwi, okiem, podłóg. dachów, 

| sprzętów ogrodowych i gospodarskich, narzędzi 
- oraz wszelkiego rodzaju 
lakiery, werniksy, farby olejne w tnbach, farby 
teehmiczne, drukarskie i farbiarskie, 


pendzie, bronzy, złeto malarskie i srebro. 


Najwy bornicjszo prawdziwa Jakiary pOWOZOWA, 


angielskie, amerykańskie i krajowe do robót wewnętrznych, 


8 


Rudolfa —'—, Akoje kolei Albrechta —'—, Węgierskie 
obligacje państwa w złocie 95-—, Galicyjskie obligacje 
indemnizacyjn» 99:75, Iawy regalaoji Cissy 11040, Loey 
tureckie 24:—, Węgierska renta 119720, Akcje barkn 
związkowego 11625, Akcje banku obrotowego —* , 
Akcje kolei węgiersko-zalicyjskiej —'—, Akcje kole 
państwow:j ——. Rubel papierewy !'187/,, Wępierskie 
losy 117-—, Mark niemiecki —'—. Uspos : spokojna. 


Wiedeń 25. sierpnia godz. 4 min. 45. Jednolity 
dług Państwa w banknotach 76 86, w srebrze 77:25, Renta 
w złocie 95'30, Looy pożyczki z roku 1860 130—, Akoje 
banku wiedeńskiego 824: —, kredytowego 30850, Lordyn 
11905, Srebro —-—, Napoleondor 946',, Dakat ces 
men. 563, 100 marek ni*miackich 58-10. 


Paryż 3, Renta 8250. 


Berlin 25 sierpnia godrina 4 min. 46. Rosyjskie 
banknoty 2%4:—, Akcje kredytowe 588'--, Lombardy 
25550, Gahoyjskie 136'90, Koiei Ruranńskiej 61'-, An- 
strjaokie hamknoty 17425 Po zamknigoiu giełdy: kredy- 
towe — —, Lombardy — —. 

Nafta Wiedeń 26 sierpnia: 1550 do 1575. 
Brema: 670 do 676. Hamburg: ——, na sierpień 
—'—, na sierpień-wrzenień ——, Antwerpja: na 
sierpień 17%, Nowy-York: 65/. Filadelfja: 67/,. 


Telegramy xbOżowe : dnia 25 sierpnia. — 
Wiedeń: Pszenica 11-26 dc 11:50 zł, żyto —— do 


—— gł, „AE —— do —— zl, kakarudra — — 
do —.— zł, owies —'— do —*—, okowita pr. 10.000 
liter procent 3226 do 82'LO zł. Bud apoeszt: Pasze 


nica 100 klgr. (na jesień) do 9'53 
aierpień-wrzesien) . Berlin: Pszenica żółta 
(na sierpień) 206:— m, żyto —— m, spi.ytus loco 
5128 m., olej rzepakowy 59 — m. Szozecin- Pere- 
nica ——, rzepik Paryż: mąki 169 kilogr. 
63: — fr, olej rzepakowy 7325, spirytus —— fr. Wro- 
oław: Bsrenica ——, żyto ——, owies ——, spirytna 
kukurudza. Kolonja: Pezenioa —'—-: 


. rzepak (na 


9-55 
zl 


ssa 


August Schollendorg 


we Lwewie 
poloca 


Najlepszy 


w beczkach 
po 167 kalogr. 
100 
a 00 
W zejtzeza 
Woda pierwszorzędaej wartości leczniczej oraz da 
nżyttu u stołu. 
Szczaw zawierający nader obficie bor i liton 
ze źródeł 


SALVATOR 


bez żelaza, obfitujący w kwas węglowy, boran sody 
i węglan litynu. 
Do nabycia we wszystkich znanych handlach 
wód mineralnych i aptekach. 


Lipocka Dyrekcja źródeł mineralnych w Epories, 
Główny skład we Lwowie w aptece Wgo PIOTRA 
MIKOLASZA. 


* p 


ej! 


AU RA A'T. 
Moich Szan. konsumentów uwiada- 
miam, iż z powodu znacznych kosztów in- 
sercyjnych, nie będą znalazcy dukatów 
w Dzienniku ogłaszani, lecz tylko co ty- 
godnia jak i dotychczas plakatami. 
Franciszek Dill, 


właściciel piekarni „Postęp* nl. Piekarska l. 16. 


a o 
OBGOGECGGOGOGOGOGO>©000 2000 


Folecamy Q 

9 Magazyn J. DĄBROWSKIEGO 4 
9 dawniej W. PENTHER 9 
o LWÓW, ulice Halicka (e) 
g Jedyny wə Lwowie i w całej Galicji istniejący g 
O  Magazn i Skład legarów i Zegarków Q 
Q o 
9 « z fabryk R WM Q 
tudzież towarów jubilerskich, złotych i srebrnych, © 

Q połączony z dwiema pracowniami, oraz 9 
A wielki wybór MASZYN GRAJĄCYCH. g 


©>©0G0Q0000000000 > O a20 0000 
a, 


JADWIGA DUNIN 
nauczycielka muzyki 451 3 


mioszka w Rynku pod l, 31, Igie piętto. 
Iateresowane Osoby raczą się zgłsszać między Iszą a 4tą 


SORBETY prawdziwa 


tureckie 

aromatyczne a dobrze dające się konser- 

wować, w przeszło 40tu gatankach, roz- 

syła za zaliczką pocztą lub koleją po cenie 
90 centów za słoik funtowy 


CUKIERNIA 
KK. Filaczyńskiego 


w Czerniowcach. 
Opakowanie staranne i w cenie własnego 
kosztu. 2228 11—50 


Btudenci 


od najniższych do najwyższych klas 
Oraz 


Panienki kształcące się 


otrzymać mogą we Lwowie 
pod rozmaitymi warunkami w godnych 
domach 
stosowne umieszezenie 
ua wikt i stancję, oraz dobrych nau- 
n ceycieli. 

Wiadomość ndziela bezpłatnie Emil 
Domsizel, Biu-o spedycji przy ulicy Pań- 
ssiej l. 7 we Lwowie. 4382 2—8 
+. ” X O be 
Najtańsza podróż do Ameryki 

zapomocą, 
słynnych, elegancko i wygodnie urządzo= 
nych powozów pocztowy.h 
Iimji Andnor 
via Glasgow. 
Ekspedycja każdsgo poniedziałk: | piątkv. 

Prospekta w języku pola iw, tudzież 
mapy i piany kolejowe rozda ę się bez- 
płatnie Na zapytania odpowiada s; 
w języku polskim, 2335 5—9 

Bilety sprzedsje: 
M. Fiatau, Genersl-Bevc imachtic! r. 
Hamburg, Admiralitat-Str. 12. 
BY Woksle na banki i gotówkę "Wy 


4 
-~ 


palety, 


2:94 14—83 


4 DZIENNIK POLSKI 


mą 


R do sukień, brykle do gorso: uziki azmukierskie perłowe, me 


J] Po środki, farby, rosa, bibułki lu EF Poanlac, Ta A 
i kre 


Poleca znany taniości i doborowego Ba PARA SO LEKTI letnie [ R OMSETY paryskie cd pędule, drucik, patyczki, szczyp- j,inne najnowsze <cąbki tów, radełka, naparstki, kredki, talowe , jedwabne i rogowe do 
MAGAZYN DAMSKI ajl, zir. 550 do.rir..10; 1 złr. 56 ont. do 5 złr. czyki i wszelkie dodatki do robie inki do robót friwolitowych, Pyte | cemtymetry, nożyczki z fabryk an | tukień, Uuziczki webowe i niciancj 
nia kwiatów. Ko znaczenia gielskich do koszul, 


Kwiaty francuskie. | 


V/0 ý aid èF d lg o! / Aai do znaczenia, bawełnę fran- 
KAMILA STRGILUYOZIEGO [Piara do kapeluszy sro fsa o aa A 


J eawab nespoi:tanski Qu ręcznego 
szycia, półjedwab do masryn, kor- 
donek do korali. Rozmaite potrzeby 
do sukień damakich i męskich. 


ici skwajgarskie do szycia ręczne 
go, Nici Clarca do maszyn, po- 
czwórne na skarpetki, Nici na kłęb- 


J: y do szycia ręczLugo i maszyio- 
wego, druty do robienia pończoch 
Szpilki angielskie i karlsbadzkie po 


|. o Pottendorfsk;, Katrama- 
durę, Matematyczng, Wigonis 
na pończochy i skarpetki, 8-mi0 


ue Lwasie, ulica Halicka ë. 4, i fantastyczne. nianą do podwi: kania. nitkową białą i kolorową. kach do robót friwolitowych. jedyńcze do włosów. 
2058 38—7 1 gy Laskawe zamiejscowe zzmówienia wykonują nię jak majspieszniej i jak mrjakuratniej. -œa 


ZJ m" ! B M | i i EXX = © © fm = © XK KKA 
1e-Ka p 45 E Pierwszy skład wyrobów krajowych irma r. ria d, ZIS A. 
Prawdziwa tylko wtedy. we Łwowie, plac Marjacki I. 10. | 
I aje aię waza Ocz oma aane ma siadzie ipda: || urzadziła nową apreturę kapeluszów 
z Dębewca i z Bizżenej 3 w edług sposobu francuzkiego, 
W yciąag ODUSY lał, jakoteż i aprelurowane ; tak, że nie potrzeba kupować gotowych kapeluszów, ale tylko 


Najnowsze i poprawne 
maszyny do szycia 
z gwarancją 5 lat. 


Raty tygodniowe 1 złr. 
lub podług umowy. 


Rn. 28 u Gi €> Zo EZ” 


Parę set maszvn kupionych w innych 
banals: h ;rzysyła P. T. Publiczność 


do mnie rocznie do zamiany na mą- R 
szyny pral onie i A. Najnowsze Velosypedy, 


Szumue auonsa firm zagranicznych | dwu i trzykolnrwe 
i gromada aj: ntów, kążących no kraju 


słodowy z ziół miodowych leo 1. 120, 19, 240, 360, 6:0, etoi PŚ Surową pilśń. Pilśń ta wzorem najpierwszych fabryx wieden- ŚŹ| 


; `$ i 8'50 szinka. | skich i frateuzkich apretuje się tutaj. Towar wypada wskutek 4 
i karmelki ) Serwety bisle i aprsturowane | tego tanie, niż gdzie indziej. Sprzedajemy dobry kapelusz 


j | „o. 288 ; męzki po zł. 1:9), kapelusze dla dzieci i chłopców po sł. 1-20 
L H, Pietscha & Comp. (Wrocław). || po s. 4, 440, «80 i 6:80 tuzin PE wą 24 bard parae użakiak To h ao a 


i 5 : 4% A : $ i r i ki 
bsttzo lears Sa- b- y u ec by 2a e mog > m borniejsze kspc:usze. Wyrubiamy także najlepsze towary à la = s z dach 5 = 1 bryki „owe 
choty rozpoczynają się zazwyczaj Ręczniki c1eNKIE, gru sze 1 gru e Habig w Wiedniu. Są one bardzo lekkie 1 ważą 75 gramów, %mye h; taka ma.zyna je-t prę tzej z Anglii 


vu godzinę wyrabia 60 dziurok. 


po zł 420, 480, 5:80, 6:50, 720 do zł. 9 
tuzin. 


Prześcieradła bez iz%u 


cpsntą aniżeli zapłacony, ciężko szyje = e $ 
raia bakodzie Š "e | lekko się jedzie 


| — 3 mile na godzinę. 


duże cienkie zł. 2:15, cieńsze zł. 250 szt | "X i najlepszego gatunku po zł. 4i5. Zalecamy takze p/lśnio- U zamianę i speojalną naprawę maszyn de szyCia wszystkich systemów, czułenka, części 
Goteweściereczki, maglewniki, we obuwie do podróży i polowania, tudzież czapki, składewe, igły I oliwę de mascyn 


j4 i sprzedajemy je po zł. 3:50— £50. Zwracamy także uwagę 
X 
uż 
| 
sieuniki, praazczy, wery zbo0- | derki w najlepszych gatunkach i bardzo trwałe. Dziękujemy JĄ * 2068 14-0 poleca 


na na ze cylindry po zł, 3—8, jakoteż na dubeltowe kapelusze 4 
| 


jako katar płuc kaszlem. Symptomata 

są następujące: Kaszel x wyrzne 

euniem fi:gmy, osłabienie, 
|-zczap eddsch, bladaść „| 


jest 
aparat do robienia ózirek w płótkie | suknie, 


Ns=jn osy wy nalazek 


filcowe tak zwane Gallet kapelusze; które są bardzo trwałe 


azczupieni6 ciała pozwalają wno- 
sić o początka suchot. *) Wye ąAgu 
flaszka 80 ct., 1 złr. 50 ct, i 2 złr. 
Kurmaelki paczka 25 i 40 ct. 


+) Dostać można ekstraktu [aszkę 
po złr. 2, 1:50 i 80 cnt. Karmelków 
torbęezkę po +0 i 26 unt. We Lwowie 
u Zygrm.'Kiuekera apt. pu „Srebrnym 
Urłem*, w.Brzesku u W. Jawoscheka 
apt, w Borzagwowie u M. Niemcze- 
wakiego apt., w Dobromilu u A. Gro- 
towskiego, w Grybowie u Tulszyckiego 
Apt., w Jaśle u R. Palcha apt., w Kań- 
ozu u R. Hegera apt., w Jostacb 


żowe I wory na mąkę z płótna GAM Ż28E liczyć 32 lat i 

kaglo wege. 2060 1—: przytem za zauianie, jakiem nas pub iczność przez ata (R Ó 

Pościółki i kocyki na podlogę zaszczycała. Zamówienia wykonują się aknratnie. ah La E FH I W A N I | ©. K I 
mtcchamik i spcojoulista w hotelu orda we Lwowie. 


z Kosowa, Jasienicy i Jaryczowa * 
po 28,36, 40 ct. i po zł. 1-30 i 150 metr 2380 2—3 zawiadowca bzndlu, 


MPERY e DRE z” kodaówa > JJ 936090 »O l Port] and-Goment 
; 2" < 5 
€ 


Franciszek Fiala 


w nojlepszym gatoniu 


-' -atung 
e 4 Ee" Korn ine T E j DRC + Panowie przedsiębiorcy, którzy się ubiegają o roboty|© p: po najtasszych cenach 
P A, M 4a JKM dze |ziemne, o wykonanie objektów, wyprodzenie murów 2) Ul 2326 do sprzedania. 3-3 
z PPR ć hę Gcjdlets: Rrantheiten i t. d. przy przedsiębiortwie budowy kolei Jaro- Sachar Luft 
m Tarnopola a Harman Kabana i) || yed. beo Disens, | |SIAwko-Sokalskiej, zechcą najdalej do g ulica Reeżnicka l 14. 
cza apt, w Sokalu u Eugeniusza B A E WERE (1. wraseśnia r. b. dotyczące oferty wnieść do w, e O O > PGE 


Wyasoczańskiego apt., w Kołomyi J. 


Sidorowicza Apt. 2030 6—0 4 E r ronęd ' kierownictwa tejże budowy w Jarosławiu. m. rEg 


CH nrócilOaren Jalie m ge 
wadter ZRannesfraff geheilt. . . 
Qrbdination tiqlih von 11—4 Uhr. ` 
Bap ludh wird burh$otrefpomdeną le: Jarosław 23. Sierpnia 1882. 
bantelt u.werdenmedicamente beforgt. » . e 
Dr, Hisestz wurde durd die Grnen: 
AO Gwalbert Ziembicki. 


h. ausgewidner. "Pya 


Główna wygrana 200.000 zł. 
Najniższa wygrana 200 i 150 24, 
Dnia 1. września 1882 


odbędą się dwa wielkie ciągnienie 
urządron:j p'zez rrąl i gwarautowa 
uj c. k. austr, pożyczki państwowe- 
|| koiejowej z r. '858 w kwocie 139 
mi jonów 230.360 zł, tudzież 
c k. austr. preimjowej pożyczki rzą 
dowej z r. 1864 w kwouie 130 mai- 


Gló »nv skład fortepianć w 


ANNY SMUTNY 


we Lwowie, ulica Sykstuska 1, 17. 


poleta wielki wybór fortepianów IKapsa 


| z nowym przyrządem zsanym „RĘSONATOR,* Bósendor" 

| fera. Ehrbara, Rchweihefera, Heltamana pe 

A Ei EZ 4 ET SEE rj 
Ani chwili ztąd się nie gn ewałem, | b :uera, Chytrach a, Hamburgera i wielu innych ja A 

Jakaá intryga chce grać tu rolę, słynnych prasowanych drożdży t:ż piavina i l Bo WOS z Buszosśniją Giga» wygrzga 2: 200.000, 

Lscz ja żartów takich nie dozwolę: ° e . b ei= 150060 00. . 25." 0%, 

Ad. Íg. Mautnera 1 Sy na Zlecenia z prowincji załatwiają się odwrotną pocztą. zr ro" r 

kd LJ 


Proszę darowsć mi zaufanie, 

Sprawiedl wości zadosyć s'ę stanie. e ; i 4 3 4 i 200 zł k jniżsr 

Eto bądź sig migaza — kto ottygojo e ZAJ = ca W. ' 020090906 OU GOGCG©O0O0SOGO|. 20a zyk ka 

Niech wię ccfnia, ej -— bo pożałuje 4 Właściciele tych fsbryk są też wynalazcami suchych 3 z Losy do tego «ągnienia, w którym 
aaacasa drożdży i doprowadzili jakość tychże r oz dp szej dwoma zł. motti wygraó 200 000 zł. 
AJ dowknunałości tak, żo w nich nie znajdują się żadne łączniki: Ef i ı 150 000 zł., kosztują po 2 zi., 3 los 
ŻĘ jsk krochmal i iane sarogaty, któ. femmentiil Na nucy derreta ces, król Komisji w Wiedniu 6 sł ,7 sosów 10 zł., 16 lisów 20 sł.a. w. 


zncie-iu a l li tylk t dże. za przegłanem gotówki, pobraniem 
sa lita | a rózdźe Aeeiiaea, W eA SC) U fosciera KONCESJONOWANA SZKOŁA MUZYKI 
na wikt i stancję z zapewni-ni m rodsi 


m © | a: poc. towem lub aliczką 
E ND mow. ni A RSE At U nawet „Zlecenia ajos się bezzwło 
d1elgswiej opik j 1 lica Wa- SK" PO. gorzelnianego Stanow ponie nader wazay a wawe cznie i sumien -ls z dołączeniem urzę- 
BASIE > sad rr p l Pa iiA Nowo ul 1 majważnicjszy czynnik w wydziku zaacieru, zwła- pmi EMAN JELA KAGZKOWSKIEGO 
ŻLE 2 || ulepszone plugi b JOL, szeza przy teraź:zirjszyma opodatkowaniu naczyń zg 
2 gorzelnianyeh. 2059 8 0 przy ulicy Ormiańskiej pod l. 27 we LWOWIE. 


dı wych planów ciągn ena, a po cią 
giuieuiu każdy uczestnik otrzyma 
- Luaktuslnie wykaz | u.wania. Proszę 
Pociąg do pijaństwa Powyż wymienione drożdże polecam Wielmożnemu Panu 
patory; rożinalie DiODY 0:yg. ang do zucieru gorzciniauego i upraszam O łaskawe zamó- 
może być wyleczonym Grabie gaiuuku „Tiger* 1 avglo- nis. Drożdże mogę Wielmożnemu Panu za każdorazowe zamó 
za wiodzy lub bez wiedzy pijaka za po | uuerykulskie od zł. AID i wyzej. 


wę w:rost i z zaufaaem udać dc 
p wienie posyłać, lub jeżeii W. P. szereg dni oznaczy, w których 
mocą w niezliczonych wypadkach uzn« |Segniki rzędowe i szerokorzutne. ze Lwowa wysłane być mają, bezzwło:znie uskuitecznię. | 


Dla Galieji. 
Wybornej kawy Kuba 


otrzymałem w elką par ję, z któraj roz. 
syłem naty: hmiaat pr, kilo po 74 ct. franko. 


2372 1-6 Jk H. Ehlers, Altona. 


Za kaucją 
20—300 złr. poszukuje się we Lwo 
wie jakiego biurowego zajęcia — 
także nadzor pad jak«mś interesem 

przyja uj: się. 
W.K. Lwów — głowna poczta 
post. rest. 2406 1- 2 


z z powy 


Baz, Beatrix, my niewinni, km 1 dT |, — 
Inni szatani są tu czynni; Niniejszem mam zasze”yt zawiadomić, że od lat 18tu 


Listu żadnego nie odełrsłem, zastępuję fabrykę 


0.0909008000035 
0600000000 -00089080 


— 


Studentów =. 


à Pfuzki do cgartywania i plewienia 
ziemniakow ; kultywatory i akstyr- 


firmy haxdlowoj 2874 4-0 
J. BreyGR8 w Frankfurcie nM 


Pomieszkania umeblowane 


Wpisy na rok szkolny 1882/83, uskuteczniają 
się od 25 do 31. sierpnia codziennie zrana od 
godz. 10—1. — Statut w Zakładzie, tudzież w księ- 


l ; a arni SEYFARTHA i CZAJKOWSKIEGO. z 
wą ga Newe nuiepss»pne patente Wane k * skąk PW "DAĆ BA W akih TA Ai jm aa są do wynajęcia, także i na czas 
ANTIMETTYSTIKON A PSPPSEEOnE DĘTE Alia 1 Huby EArekin FAA, 8 = Sejm pod 3 Korouami |. 10 
Młocarnie przesożnie z aparatem do sługą -— e ulica Trybunslska. 


Bliższa wiadomość u właści- 
cielki. 2160 2- 3 


Tasiemca z głową 


Eliksir az EE! do pzyszczelia zboza, młocarnie stała Kar ol Batil aban. 


wjtrzęsaczem lub bez niego; zu-| È Dam pukają E M w: MIA 
h pałnia nose młocarnie ręczne. |X y ŁAZIENKI 
Kieraty stałe 1 przewozowe, młynki, aa m > wę SP wy RE w We 

OGLOSZENIE. w 


Użycie talicwego nenwia ebrzy: 
dzenie i wst”ęt przeciw zbytniemi 


napijaniu się spirytusów, naprawia spoty” 
LĄ 
Ku 


wialuie, trieury i t, d. w zapaBie 
i po bardzo nizkich cenach u 


ozegóły w opisie użycia. 2073 57- A WAĆ i s j dza z łatwością, tani i r . 
“Oena faski x prsopisem de WWCHERW Ponieważ wszystkie posady inżynier - asystentów, wt Lwowie przy ulicy Słowackiego |. 2. szy dentia! z apteki w Inzerodorí 
LĄ A izi 3 7 E è O s e R - . 5 ; m zi BI t 
użycia x". LGD olaa prawdciw:| „ Lwowio, ulica Gródecka nr. 47. | pisarzy, magazynierów i kopistów przy przedsiębior stwi osiki: anito ay gk | „ESI. 

7 omką pocztową p | pisarzy, g i Ceny ksp pięskodh Wo a sdas «am 385 3—0 
Eomaia + are zł Mdocsrnie parowe i lokomobie| budowy kolei J arosławsko-Soxalskiej, już Wanna porcelanowa z tuszem i bielizną 1 złr. — ct. = 
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